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Dwa gospodarcze bilanse 


Bezrobocie i nędza w krajach kapitalistycznych. 
Wzrost produkcji przemysłowej i rolnej w ZSRR 
i w krajach demokracji ludowej 
Raport Organizacji Narodów Zjednoczonych o sytuacji gospodarczej Świata 


WASZYNGTON (PAP). Sekreta- 
riat ONZ ogłosił 2, 32 4 część rapor- 
tu o sytuacji gospodarczej światła. <“ 

I. SPADEK PRODUKCJI W KRA 
JACH KAPITALISTYCZNYCH I 
WZROST PRODUKCJI ZSRR I 
KRAJACH DEMOKRACJI LUDO- 
WEJ. 

Raport wskażuje, że w roku 1948 
nastąpiło zahamowanie wzrostu pro 
dukcj: przemysłowej i rolnej we 
wszystkich krajach  kapitalistycz- 
nych, zaś początek roku 1949 przy= 
niósł znaczny spadek produkcji w 
tych krajach. 

Raport stwierdza zarazem znacz- 
ny wzrost produkcji przemysłowej 


i rolnej w ZSRR i w krajach KEu- 


ropy wschodniej. i 

Bezrobocie w USA wzrosło nie tyl 
ko w przemyśle, lecz również w go- 
„spodarstwie rolnym. W 1948 roku 
liczba robotników rolnych zmniej- 
szyła się o 180 tys. w porównaniu z 
rokiem 1947. 

IL SPADEK EKSPORTU USA, 

Raport stwierdza, że mimo „pomo 
cy" udzielanej przez Stany 'Zjedno- 
czone innym krajom, zgodnie z pla- 
nem Marshalla, — eksport Stanów 
Zjednoczonych w roku 1948 wykazał 
znaczny spadek, 

UI SYTUACJA KRAJÓW AME- 
RYKI ŁACIŃSKIEJ, 


Penetracja monopoli amerykań- 
skich spowodowała wydatne pogor- 
szenie się sytuacji gospodarczej kra- 
jów Ameryki Łacińskiej, które za- 
lane przez towary Stanów Zjedno- 
czonych — zniewolone były zmniej- 
szyć swą produkcję. 

IV. SYTUACJA KRAJÓW BLI- 
SKIEGO WSCHODU I AFRYKI. 

Jakkolwiek kraje Bliskiego Wscho 
du nie ucierpiały bezpośrednio w 
wyniku drugiej wojny światowej — 
z ledwością osiągnęły one w roku 
1948 przedwojenny poziom prodni- 
cji rolnej, Irak zaś „oraz Iran nie 
osiągnęły nawet tego poziomu. _ 

Raport stwierdza, że w szczegól- 


Zwycięska 


NOWY JORK (PAP). Źródła ame- 
rykańskie jednomyślnie potwierdza- 
ją dalsze sukcesy ofensywy Armii 
Ludowej w Chinach Południowych. 

Oddziały genetała Łin-Piao posu- 
nęły się o 86 km od południa od 
Czang-Sza wzdłuż linii kolejowej 
Kanton—Hankou i zajęły miasto Lu- 
Kou. Bardziej na południe na od- 
cinku Pen-Jang formacje Armii Lu- 
dowej pod. dowództwem generała 
Lu-Po-Czeng atakują -Juhsien, po- 
łożone w odległości 30 km na pół- 
nocny - zachód od węzła kolejowe- 
go Hen-Jang. Zaciekłe walki toczą 
się w okolicy Hen-Szan między 
Hen-Jang i Czang-Sza. 

Na zachód od linii kolejowej Kan- 
ton—Hankou ma odcinku Szang- 
Sza, Wojska Ludowe dotarły do 
przedmieść Czang-Teh położonego 
w odległości 160 km na północny - 
zachód od Czang-Sza, 

Sukcesy Wójsk Ludowych zmusi- 


ofensywa 


chińskich wojsk ludowy ch 
na wszystkich paN 


ły dowódcę kuomintangowskiego 
Pai-Czung-Hsi do przeniesienia swo 
jej kwatery głównej z Hen-Jang 
bardziej na południe do Czen-Sien. 
Według otrzymanych wiadomości po 
ważna część sił generała Pai-Czung- 
Hsi wycofała się do prowincji 
Kwang-Si, aby uniknąć otoczenia 
przez Wojska Ludowe. 

Według doniesień  koresponden- 
tów amerykańskich należy się liczyć 
z zajęciem Kantonu przez Wojska 


Ludowe w połowie sierpnia br. We- 
dług ich obliczeń czołówki Wojsk 
Ludowych oddalone są zaledwie o 
270 mil od Kantonu. 

Potwierdzają się również doniesie 
nia o pomyślnym przebiegu ofen- 
sywy Wojsk Ludowych nad środko- 
wym biegiem Jang-Tse-Czuanzu w 
kierunku na prowincję Szehuan i jej 
stolicę Czun-King, gdzie znajdowa- 
ła się siedziba rządu chińskiego w 
czasie inwazji japońskiej." 


Acheson wreszcie zrozumiał... 


WASZYNGTON (PAP). Sekretarz 
Stanu USA Acheson, składając w ko 
misji spraw zagranicznych Izby Re- 
prezentantów oświadczenie na te- 


mat programu militarnego Truma- 
na, stwierdził w odpowiedzi na py- 
tanie jednego z członków komisji, 
że Chiny knomintangowskie nie zo- 


stały objęte tym programem, gdyż 
pomoc militarna dla Chin kuomin- 
tangowskich ze strony USA jest w 
chwili obecnej niemożliwa, W ko- 
"łach politycznych stolicy 
oświadczenie Achesona jest zgodnie 
interpretowane, jako oficjalne po- 
twierdzenie ostatecznej klęski 
Czang-Kai-Szeka, 


Antyrohotnicza polityka rządu angielskiego 
„stawia W. Brytanię w obliczu bankructwa 


Poseł Zilliacus o całkowitym uzależnieniu się Anglii od St. Zjednoczonych 


LONDYN (PAP) — Poseł Zilliacus 
opublikował broszurę, w które] przed. 
stawia istotne .powody usunięcia gó 
z Labour Party i charakteryzuje zgub. 
ną dla interesów klasy robotniczej 


wielkiej Brytanii politykę rządu labou. 


rzystowskiego. 

Ziliacus stwierdza, iż przyczyną wy- 
dalenia go z partii było to, że stał się 
„symbolem antybevinizmu! ', podczas 
gdy przywódcy Labour Party stanęli 
na reakcyjnych pozycjach Beyina, 


Skutki reakcyjnej polityki rządu La. 
bour Party — stwierdza Zilliacus — 
odezuwa brytyjska. klasa robotnicza, 
na której niską stopę życiową dokonu_ 
je rząd coraz to nowych zamachów. 


Zilliacus zapowiada, że sytuacja go- 


spodarcza Wielkiej Brytanii ulegać be.’ 


dzie dalszemu pogorszeniu Wielka Bry 
tania, na poły zbankrutowana, uzależ_ 
niłą się całkowicie od Stanów Zjedno_ 
czonych i zajęta udziałem w wyścigu 
zbrojeń i „zimnej wojnie*', zaniedbuje 
jedyny środek, mogący wyprowadzić 
ją z kryzysu, tj. Ścisłę współpracę eko. 
nomiczną z krajami Europy Wschod. 
niej. 

Sytuacja Wielkiej Brytanii jest co 
raz gorsza — zaś polityka rządw Ja_ 
bourzystowskiego coraz „mniej socjali_ 
styczna'*, 

Zilliacus stwierdza, Że cechująca pra 
wieowych przywódców Labour Party 
„choroba sntykomunizmu** w rozwoju 


W kilku wierszach 


Współzawodnictwo murarzy 
We „współzawodnietwie pomiędzy 


trójkowymi zespołami murarskimi SPB 
t PPB w Białymstokń, zwyciężyła trój 
ka murarska SPB, kładąc w ciągu 8 
godzin 20.706 cegieł, eo stanowi 1.517 
procent normy. 


W Dymitrowgradzie o Polsce 

Odbyła się w Dymitrowgradzie uro. 
vzystą akademia, na której reduktor 
naczelny organu związków zawodo- 
wych „/Trud'', Milew, wygłosił referat 
o dorobku i aktualnych zagadnieńiacn 
Polski Ludowej. 


Nowy minister sprawiedliwości 
USA 
Minister sprawiedliwości USA Clark 


innawany został przez prezydenta 
umang sędzią. sądu najwyższego na 


sce zmarłego niedawno Franka 
Paki | AESA 1 
Nawyvm ministrem  sorawiedliwośsi 


został senator Howard Me Grath, obec 
ry przewodniczący Komitetu Central. 
nego partii demokratycznej, 


Nieustające prowokacje. 
Dzienniki albańskie donoszą, iż w 
ćiggn 20 dni lipca greckie wojska mo_ 
narcho_faszystowskie 81 razy narnszy- 
ły granicę albańską, 


, 


Zniwa-w Czechosłowacji 
Akcja tegorocznych żniw na terenie 
całej Republiki Czechosławackiej ma 
przebieg pomyślny, osiągając w nie. 
których okręgach rekordowe tempo. 
Na Słowacji i na Morawach Tozpoczę. 
to już młóckę zboża, 


Śladami W. Brytanii 
Przykład Wielkiej Brytanii, która 
zwróciła się do „Europejskiej Rady 
Współpracy Ekonomicznej'* o podwyż. 
szenie jej „pomacy** dolarowej — zna, 
lazł naśladowców w Danii i Norwegii. 


swym prowadzi nieuchronnie do fa_ 
szyzmu. 

W zakończeniu swej broszury Zillia_ 
cns podkreśla x naciskiem, że Wielką 
Brytanię uratować może tylko zanie_ 
chanie reakcyjnej polityki wewnętrz. 
nej i zagranicznej i oparcie się w sto. 
sunkach tarówno ze -Związkiem Ra. 
dzieckim, jak 4 Stanami Zjednoczony, 
mi na założeniach Karty Narodów 
Zjednoczonych. 


nie ciężkiej sytuacji znalazła się tu- 
kylcza ludność Afryki. Jakkolwiek 
iata powojenne przyniosły Afryce do 
bie urodzaje, konsumpcja artyku- 
łów produkcji rolnej na głowę lud- 
ności znacznie zmalała i jest na naj 
niższym w świecie poziomie. 

Powyższy stan rzeczy tłumaczy 
się okolicznością, że kraje koloniał- 
ne: Anglia, Francja i Belgia wzmo- 
gły wywóz produktów rolnych z 
afrykańskich kolonii i terytoriów 
podopiecznych. 

V, SPADEK  PRONUKCJI I 
WZROST BFZROBOCIA W KRA- 
JACH EUROPY ZACHODNIEJ. 

Raport stwierdza, że pierwszy kwar 
tał 1949 roku przyniósł znaczny spa 
dek produkcji przemysłowej we 
wszystkich krajach Europy z wyjąt 
kiem ZSRR i krajów demokracji lu- 
dowej. 

Produkcja rolna, która we więk= 
szości krajów Europy zachodniej nie 
osiągnęła poziomu przedwojennego 
— wykazuje w roku 1949 tendencie 
spadkową i kraje te odczuwają brak 
chleba, masła, tłuszczów i innych 
artykułów produkcji rolnej. 

Odpowiednio do tego nastąpił 
gwałtowny wzrost bezrobocia w kra 
jach Furopy zachodniej. 

VI. SYTUACJA GOSPODARCZA 
ZSRR I KRAJÓW DEMOKRACJI 
LUDOWEJ. 

Raport podkreśla dalszy wzrost 
produkcji przemysłowej i rolnej w 
pierwszym kwartale br. w Związku 
Radzieckim i krajach demokracji 
ludowej. 

W pierwszym kwartale br. Żwią- 
zek Radziecki przekroczył poziom 
produkcji globalnej. przewidziany na 
ten okres przez plan pięcioletni. Ra- 
port przyznaje, że dotychczasowe 
wyniki pozwalają przypuszczać, iż 
pięcioletni plan radziecki wykona- 
ny zostanie w ciągu czterech lat. 

W ZSRR obserwuje sie stały pro- 

ces obniżki cen. co powoduje wzrost 
siły nabywczej ludności pracujacej. 

VII. PROBLEMY HANDLU ZA- 
GRANICZNEGO KRAJÓW EURO- 
PY ZACHODNIEJ. 

Uzależnione od handlu ze Stanami 
Zjednoczonymi kraje Europy zachod 
niej wykazują pogorszenie się bilan 
su handlowego i płatniczego. 

W roku 1948 zauważyć się dały 
tendencje do rozszerzenia wymiany 
handlowej między krajami Europy 
zachodniej a Związkiem Radziec- 
kim i kralami Europy wschodniej. 

VIII. PRZECIWIEŃSTWA AN- 
GLO - AMERYKAŃSKIE, 

Raport przytacza dane, świadczące 
o pogłębianiu” sie przeciwieństw an- 
glo - amerykańskich. 

Dane raportu wykazują, że mono- 
pole amerykańskie wypierają An- 
gle ze światowych rynków zbytu i 
to nawet w takich krajach, jak No- 
wa Zeland: a, Kanada i Afryka, nie 
mówiąc już oczywiście o Ryż 

Ameryki Łacińskiej, 


ACHESON: — Co to za posągi? 
TRUMAN: — To ostatnie pamiątki amerykańskiego protekto- 
ratu nad Chinami — nadesłane nam przez Czang - Kai - Szeka. 


Katolickie masy pracujące 


nie chcą popierać 
reakcyjnych wichrzeń pożegiczę: 


Komentarz Tassa 0 


MOSKWA (PAP). — Rzymski 
korespondent Agencji Tass, ko- 
mentując niedawną uchwałę Wa- 
tykanu, grożącą ekskomuniką 
członkom partii komunistycznych 
i robotniczych, podkreśla, że po- 
wzięcie tego rodzaju uchwały, 
przypominającej najbardziej po- 
nure lata średniowiecza, świad- 
czy o niepokoju głowy Kościoła 
katolickiego, wywołanym oddale 
niem się milionowych rzesz ka- 
tolickich od reakcyjnej polityki, 
głoszonej przez Watykan. 

Rzesze katolickie nie chcą po- 
pierać reakcyjnej polityki Waty- 
kanu, polityki współuczestnictwa 
w agresywnych planach imperia 
listycznych. 

Katolickie masy pracujące — 
pisze korespondent Tass — na ca- 
łym świecie w coraz większym sto 
pniu głosują za pokojem przeciw 


Po ratyfikacii paktu atlantyckiego 


przez parlament francuski 


Rząd Queuille'a — zdrajcą narodu 
Komunikat Biura EP K a. KP Francji 


PARYŻ (PAP) — "Rada Republiki przez Parlament, dokonana większością 
ratyfikowała w piątek pakt atlantycki |— od socjalistów do gaullistów włącza 


284 głosami przeciwko 20. 
W SW 


PARYŻ (PAP) — Biuro Polityczne |na liczba deputowanych postępowych, 


Francuskiej Partii Komunistycznej wy 
dało komunikat, w którym stwierdza, 
że raty fikacja paktu atlanty A że dl! wt 


Występy muzyków ków polskich w ZSRR 


stały się manifestacją przyjaznych węzłów 
łączących kulturę polską i radziecką 


MOSKWA. Dotychczasowe dwa 
koncerty muzyków polskich w 
Moskwie wywołały szeroki od- 
dźwięk w prasie radzieckiej. W prze 
dedniu trzeciego występu artystów 
polskich dziennik  „Wieczernaja 
Moskwa" opublikował obszerny ar- 
tykuł zaopatrzony 'w fotografie go- 
ści polskich, w którym podsumowu- 
| jąc wrażenia z pierwszych dwóch 


Czynny udział Wojska Polskiego 


w odbudowie kraju 
Oświadczenie wicemin. Obrony Narodowej gen. Ode. 


WARSZAWA (PAP) — W ramach podsumowania dorobku społeczeń. 


stwa polskiego w 5.letnim dziele odbudowy kraju, 


wiceminister obrony 


narodowej, gen. bryg. Piotr Jaroszewicz, opowiedział przedstawicielowi 
Polskiej Agencji Prasowej (PAP) o udziale odrodzonego Wojska Pol. 


skiego w odbudowie Stolicy. 


— Żołnierz Polski Ludowej — mówi 
gen. Jaroszewicz — bierze pelny udział 
w odbudowie. i przebudowie kraju, 

Data wyzwolenia Warszawy,-to jest 
17 stycznia 1945 roku, jest równocześ_ 
nie pierwszym dmiem rozpoczęcia pra. 
ty nad odbudową, 


W dnin przybycia jednostek saper_, 


skich do Warszawy, miasto stało jesz. 
cze w.płomieniach. Saperzy zostali 
więc skierowani przede wszystkim da 
tłumienia pożarów. 

Należy również zaznaczyć, że — 
oprócz zamiuowanią misste — Niemcy 
pozostawili duże iłości bomb lotni. 
czych, pocisków artyleryjskich i inz 
nych materiałów wybuchowych, które 
należało koniecznie usunąć. 

Jeśli mowa o wielkim i ofiarnym 
wysiłku saperów, nałeży podkreślić, jak 
wielkim dobrodziejstwem dla urucho_ 
mienia nowego życia było wówczas 
zbudowanie przez saperów pierwszego 
mostu pontonowego wobec wybudowa. 


TETON 


nia mostów Poniatowskiego, średnico_ 
wego, Śląsko.Dąbrowskiego, oraz wspa 
niałej arterii W—Z, 
Warto sięgnąć pamięcią do owego 
okresu i porównać go z obecnym sta. 
nem, a zapewne każdego sceptyka, czy 
niedowiarka natchnie to otuchą i du. 


Nowy ambasador 
Bułgarii w ZSRR 


MOSKWA (PAP) Dnia 29 bm. 
przewodniczący Prezydium Rady 
Najwyższej ZSRR — Szwernik przy 
jął na Kremlu ambasadora Ludowej 
Republiki Bułgarskiej w ZSRR Bła- 
gojewą, która wręczyła mu swe li- 
sty uwierzytelniające. 

Prezydent Szwernik odbył na- 
stępnie z p. Błagojewą rozmowę, w 
której brał udział wiceminister 
Gromyko. 


mą, gdy obejrzy cuda, dokonane reka. 
mi i mózgiem polskiego inżyniera, pol. 
skiego architekta, majstra i polskiego 
robotnika, 


Poza wybudowaniem mostów ponto- 
nowych, żołnierze odrodzonego Wojska 
Polskiego pracowali przy zbudowaniu, 
utrzymaniu i eksploatacji mostu wyso. 
kowodnego, drewnianego, oraz okazali 
wydatną pomoce przy budowie mostu 
stałego im. ks, J. Poniatowskiego. 

Dalszym etapem odbudowy Warsza. 
wy, podjętym przez odrodzone Wojsko 
Polskie, było odgruzowanie Stolicy. 

Jeśli chodzi © samą odbudowę, to w 
ciągu Jat 1945—48 Wojsko Polskie od. 
budowało, lub zbudowało ponsd 2 
liony 186 tys. metrów sześć, 
budynków. 

W przeddzień Święta Odrodzenia za_ 
kpńezono budowę Teatra Domu żŻołnie_ 
TŻA, dawniejszego Teatru Narodowego. 

Na osi Saskiej stanie również 
pomnik ku czci bohaterów walk o wol. 
ność i demokrację. 


mi_ 
różnych 


uchwale Watykanu 


ko wojnie i tym właśnie wytłuma 
czyć należy ich sympatię i popar- 
cie, jakiego udzielają postępowym 
organizacjom występującym w. 0+ 
bronie współpracy narodów, a 
zwłaszcza partiom  komunistycz- 
nym i robotniczym, które kroczą 
w awangardzie walki o pokój i de 
mokrację. 

Watykan — podkreśla dalej ko 
respondent Tass — liczy widocz= 
nie na to, że przy pomocy pogró- 
żek i represji wzmocni swe słab= 
nące wpływy wśród wiernych. 
Jednakże odgłosy na uchwałę Wa 
tykanu, napływające z szeregu kra 
jów, dowodzą, że próba Watyka= 
nu, osłabienia twórczych  wysił- 
ków narodów, zakończyła się nie 
powodzeniem. Przytłaczająca więk 
szość katolickiej ludności pracują 
cej nie dała posłuchu podżega- 
niom Watykanu. 


nie — ma charakter ściśle klasowy. 
Deputowani komunistyczni, oraz pew 


którzy głosowali przeciwko ratyfikacji 
paktu — postąpili zgodnie z wolą poa 
koju, wyrażoną przez naród, 


koncertów stwierdza, iż przybyli do. 
Moskwy muzycy polscy są godnymi 
przedstawicielami nowej demokra- 
tycznej Polski. i 

Dziennik stwierdza, iż pierwszy 
koncert muzyków polskich w Mo= 
skwie ze współudziałem wybitnych 
wykonawców radzieckich stał się 
manifestacją przyjaznych  stosun= 
ków i węzłów łączących bratnie kul 
tury: polską i radziecką. 

„Utalentowani wokaliści i instru- 
mentaliści polscy — pisze dziennik 
— zademonstrowali w urozmaico- 
nym repertuarze swą kulturę od- 
twórczą i subtelny artyzm”. 

— 


Strajk 


15 tys. robotników 
budowlanych 


w Belgii 
gii 
BRUKSELA (PAP) Od przeszło 
trzech tygodni trwa w Belgii strajk 
15 tys. robotników budowlanych, do 
magających się podwyżki płac i od- 
powiednich warunków pracy. 
W związku z tym strajkiew: od- 
były się wielkie manifestacje w 
Antwerpii i Courtrai. 


Komunikat 


UWAGA, KORESPONDENCI 
FABRYCZNI „GŁOSU“. 
Dnia 2 sierpnia — t. j we 
wtorek — o godzinie 19-tej w 
sali projękcyjnej Wyższej Szko- 
ły Filmowej w Łodzi przy ul. 
Targowej 61, zostanie bezpłat- 
nie wyświetlony dla korespon- 
dentów fabrycznych „Głosu“ na 
wy film produkcji -radzieckiej 
p. t. „Piosenki Ludowe”. > 
REDAKCIJA „GŁOSU“ 


m 
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W czwartkowym numerze „Głosu“ sa- 
mieściliśmy kilka- smamiennych uspo- 
minków historycznych o karygodnym 
nadużywsniu przes papiestwo i część roż 
politykowanezo kleru ekskomuniki i in 
terdyk'ów (tj. klątw kościelnych „du: 
żych* i „małych”) dla celów nie mają: 
cych nie wspólnego z religią. j 

Dziś chcielibyśmy na ten temat przy 
toczyć jeszcze jedną wypowiedź przes 
jakiegoś „postępowea* owych czasów, 
kóroś z „gminu”, lecz wręcz przeciw: 
nie — skrejnego przedstawiciela „kon- 
serwy”, karmazyna, potężnego uielmożę 
polskiego, seratora Rzeczpospolitej szla 
checkiej, pana s panów, hetmana koron 
nego Jana Tarnowskiego. 

Jan Tarnowski był hetmanem za cza 
sów Zygmunta Augusta (wiek XVI). Zna 
ne to było nazwisko w ówczesnym świe 
cie politycznym i społecznym, znane 
w świecie kościelnym, gdyż Tarnowski 
był kntolikiem żarliwym i gorącym. A 
przecież nie kto inny, tylko właśnie ten 
głęboko wierzący magnat szczególnie 
ostro zactaknwał świeckie  uroszczenia 
kleru, ostro i namiętnie rozprawił się 
ż nadużyweną przez papiestwo dla ce- 
łów czysto politycznych .— klątwą reli- 
gliną. 

Dzieło się to Anno Domini 1552, na 
posiedzeniu Sejmu Walnego w Piotrko 
wie. Wielką burzę wśród posłów i se- 
natorów wywołała na tym posiedzeniu 
sprawa obłożonego klątwą kanonika prze 
myskieso, ks. Stanisława Orzechowskie 
go. Dostalo się wówczas politykiers- 
twu papieskiemu. dostało. Ale oddaj- 
my lepiej glos hetmanowi Tarnowskie- 
mu, który z tymi słowy zwrócił się do 
biskupótesenatorów: 

, «Przywłasrczyliście sobie prawa ma- 
jestatu NA MOCY JAKICH DEKRETA 
LIÓW, KTÓRE U NAS NIC NIE ZNA 
CZĄ, a tym mniej u króla, co na nasze 
przysięgał prawa i przez nie siedzi na 
tronie, a nie z woli papieża i dekreta- 
liów. Rzne*'cie sobie klątwy tam, gdzie 
się was bojala. 

„Nie będzie król trzymał w ręku mie 
ćzu ma wasze zechcenia, ANI MY NIE 
ODDAMY GŁÓW NASZYCH POD 
PRAWA, KTÓRYMI OKRUTNE 
ŚKRZYRY [I FARYZEUSZE PISMO 
ŚWIĘTE SPLAMILI. Gdy nadto w bie 
żącym roku do okrucieństwa praw wa- 
szych dodamy nienawiść, a któż by was 
dłużej znoókii? Pytecie, co zrobicie z 
woszymti dekrctaliami, jeśli nic znaczyć 
nie bądą? :A my się pytamy, čo stę: sta- 


„lu nie o wiarę — 


— tu o wolność sprawa” 
BUDZIE WBK ZOZ TA IE RU E EERIE TZT "RT PETERS 


Posta — bohate 


nie z naszymi prawami, jeśli wasze de: 
kretalia coś znaczyć będą? Gardzą już 
nimi wszyst:ie narody nie dlatego, iżby 
pobożność na świecie się zmniejszyła, 
ale dlatego, ŻE SOBIE (OWE DEKRE- 
TALIA) ŻYCIE LUDZKIE, OJCZYZ. 
NĘ, CZEŚĆ I MIENIE NASZE MAŁO 
WARA“. 5 

„Mówię, co mówię, na to, abym wax uj 
rieł wolnych od niebezpieczeństwa, Nie 
podejrzewajcie mnie o herezie ani o 
sprzyjanie herezji. WSZYSTKO, W 
COM WIERZYŁ OD DZIECKA. WIE- 
RZE I DZIŚ NA STAROŚĆ (I, JAK 
SAM PRZY WIERZE MOJE] POZO. 
STAĆ PRAGNE, TAK NIE CHCIAŁ- 
BYM. ABY SIĘ INNI OD NIEJ FY- 
ŁĄCZALI, ALE TU NIE O WIARE, 
TU 0 WOLNOŚĆ SPRAWA, ktárqście 
dekretnliami waszymi zgwałcili...!". 

e. «» 

Cztery wieki niedługo miną od czasu 
piotrkowskiego wystąpienia hetmana Ja- 
na Tarnowskiego, Polska już nie jest 
królestwem, nie jest ojczysną wielmo: 
żów i panków: jest wolnym i niepodle- 
głym krajem. rządzonym, na zasadach 
demokratycznych przez wyrwolony z nia 
woli lud. Papiestwa. dla którego król 
i możnow'adztwo polskie były, poważ: 
nym konkurentem w wałce o władzę 
świecką, szuka dziś wpływów politycz 
nych w Polsce Ludowej, w Polsce, bu- 
dułącei nokój i prowdziwą wolność i 
sprawiedliwość społeczńą, Szuka ich 
za wszelką cenę, zdając tobie dobrze 
sprawę, iż łatwo było wygrać bój o wpły 
wy w naszym państwie z pankami (do- 
puszczając ich po prosti do spółki w 
świeckich interesach). trudno jest atoli 
kupić suwerenność Polski tod świado- 
mych interesów państwa ludowego. pa- 
triotycznych robotników i chłopów, trud 
no, a raczej wręcz nie możliwe jest rep 
chnąć ich do poziomu niewolników wa- 
tykańsko-kapitalistycznych, 

I dlatego nic nie pomogą „dekretalia”, 
które życie ludzkie, ojczyznę cześć i 
mienie nasze mało ważą.. Na nic się 
nie zda naginać oręż religijny dla ce 
lótw wierze zgoła obcych i wrogich. Pol 
skie masy wierzące wiedzą dobrze, iż 
"TU NIE O WIARĘ, TU 0 WOLNOŚĆ 
SPRAWA..!". Wolność prawdziwy, wol 
ność od jarzma panów i pozostającego 
na ich własnych usługoch części rotpo- 
litykowanego kleru, wolność wreszcie 
od strachów wojennych i terroru atomo 
wodmperialistycznowotykańskiego... 

Stef. 


— 


Domy rosna 


iak grzyby po deszczu 


Rozmach budownictwa mieszkaniowego w ZSRR 


okresie powojennym wę wszyst 

kich miasteczkach į wsiach 
Związku Radzieckiego rozwinęły się 
na szeroką skalę roboty budowla- 
ne. W ciągu pierwszych trzech lat 
powojennego planu pięcioletniego w 
miastach 1 osiedlach robotniczych 
Związku Radzieckiego zbudowano i 
oddano do użytku około 51 milionów 
metrów kwadratowych powierzchni 
mieszkalnej. Oznacza to, że radziec= 
ki fundusz mieszkańiowy wzrastał 
codziennie przeciętnie o 50 tys. me- 
tirów kwadratowych. W ciągu tego 
samego okresu w miejscowościach 
wiejskich odbudowano i zbudgwano 
przeszło 1.609.009 domów mieszkal- 
nych. Tak np. we wsiach Poderacji 
Rosyjskiej w roku 1948 co 5 minut 
wyrastał nowy, obszerry dom miesz 
kalny. 

Obecnie w 4-tym roku powojenne 
go planu pięcioletniego tempo bus 
downictwa mieszkaniowego  wzra= 
sta w dalszym ciągu, W ciągu pierw 
szego półrocza 1949 r. rozmiary ro- 
bót inwestycyjnych w dziedzinie bu 
downictwa mieszkaniowego w po- 
równaniu + pierwszym  półroczem 
1948 roku wzrosły o 38 proc. 

ramach powojennego planu pię 
cioletniego rząd radziecki wy= 
asygnowel na hudownictwg miesz= 
kaniowe 423 nullarda rubli — a 
więc prawie 3 razy więcej, niź wy- 
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Sto tysięcy a 


datkowano na te cele w ramach 
trzeciej pięciolatki. Ten olbrzymi 
fundusz umożliwi zbudowanie w 
ckresie pięcioletnim 72,4 miliona me 
trów kwadratowych powierzchni 
mieszkalnej, Pod koniec 1950 roku — 
ostatniego roku powojennej pięcio= 
latki oddana zostanie do "*ytku ilość 
micszkań, równająca slę prawie flo- 
ści powierzchni mieszkalnej zbudo- 
wancj w okresie wszystkich pięcio- 
latek przedwojennych 
u bok państwowych robót budo+ 
wlanych rozwija się też budo- 
wnictwo indywidualne, które w 
okresie pięcioletnim obejmie 
12.000.000 m kw. powierzchni miesz- 
kalnej. Obywatele radzieecy budują 
sobie domki korzystając z długoter= 
minowego kredytu, którego państwo 
udziela im na dogodnych warun- 
kach. 
Charakterystycznią cechą budo- 
wnictwa mieszkaniowego w'ZS8RR 


jest fakt, że budownictwo to wyprze 


dza tempo rozwoju całokształtu go- 
spodarki narodowej. Tak np. w ro- 
ku 1946 łączne rozmiary robót inwe 
stycyjnych wzrosły w porównaniu Z% 
poprzednim rokiem o 17 proc, w 
dziedzinie zaś budownictwa miesz- 
kaniowego wzrost ten wyraził się 
cyfrą 75 proc. V roku 1948 rozmia- 
ry robót inwestycyjnych wzrosły w 
porównaniu z rokiem 1947 o 23 proe 


a w dziedzinie budownictwa miesz- 
kaniowego o 36 proc, W ciągu pierw 
szego półrocza br. rozmiary wszyst- 
kich robót inwestycyjnych wzrosły 
o 24 proc, róboty budowlane zaś a 
388 proc. i 
udownictwo domów przestawio+ 

ne zastało na nowoczesne tory 
przemysłowe. Ministerstwa materia 
łów budowlanych, kombinaty mini- 
sterstw przemysłu węglowego ji sze- 
reg innych instytucji zajmuje się 
produkcją części domów, które na- 
stępnie montuje się na miejscu. Ta- 
kie standartowe, Bane 
domy buduje się na Białorusi, Ukra- 
inie, w lasach karelskich i w ste- 
pach Ukrainy. 

Obok kombinatów budowlanych 
utworzono w Związku Radzieckim 
w okresie powojennego planu pię- 
cioletniego wielką ilość przedsię= 
biorstw, produkujących poszczegól- 
ne części domów: ramy okienne, fu- 
tryny wraz z drzwiami, płyty 1zo- 
lacyjne i okładziny, schody, kraty 
balkonowe i parapetowe itd. 

Budownictwo wielopiętrowych do 
mów mieszkalnych zmechanizowa- 
ne jest w stopniu maksymalnym. 

statnio zaczęto projektować ćen- 

tralne plany racjonalnej prze- 
budowy wsi radzieckiej. Do pracy 
tej powołano najwybitniegszych ar- 
chitektów radzieckich. 


ktywistów związkowych 


przeszkolonych zostane na kursach ideologicznych i fachowych 


Realizując uchwały TILVIIT Kongre. 
su Związków Zawodowych, Centralna 
Rada Związków Zawodowych przystą_ 
piła do masowego szkolenia aktywu 
związkowego. 

Plan ORZZ przewiduje przeszkolenie 
do końca br. ponad 100 tysięcy człon. 
ków Związków Zawodowych. 

Szkolenie, mające na celu podniesie. 
nie poziomu ideologicznego i wzboga_ 
cenia zasobu wiedzy fachowej związ. 
kowceów, prowadzone jest poza Central 
ną Szkołą Zw. Zaw. w Łodz i 11 szko 
tami wojówódzkimi, na specjalnie zor_ 
ganizowanych kursach przy poszcze. 
gólnych zakładach pracy. 

W Centraluej Szkole Związków Za. 
wodowych v Łodzi kształeq się człon, 
kowie zarządów oddziałów, rad powia_ 
towych i. zakłndowych. Na kurs trwa. 
jący trzy miesiące, uczęszcza przecięto 
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nie 90 siuchaczy. 


r węgierskiego ludu 


W seina rocznicę śmierci Aleksandra Petofiego 


Sławny węgierski krytyk marksi_ 
stowski; Gyorgy Lukacs, w swych szki_ 
cách pt. „0 nową kulturę węgierską'' 
wykaznje, że do tej pory krytycy lita. 
raccy najczęściej starali się przedsta. 
wić najwiekszego pocte Węgior, Alak. 
candra Petgfiogo w dwóch oddziel. 
nych zwierejadłach; w zwierciadle poe. 
żji 1 w zwierciadle sławy bohatera. 
Lukacs udowadnia, ża takie podejście 
do postaci Potbfiego jest błędne, gdyż 
dra te odbicia wielkiego pocty uzuu 
pzłniają się i tworzą jeden plastyczny 
obraz pocty.bohatera, ponieważ boha_ 
terstwo jego jest pełne poezji, zaś je. 
“go poczja jest pełna bohaterstwa, Mo. 
tytem wiążącym te dwa oblicza posty 
jóst natomiast 'ła, która w obu tych 
wypadkach staje się dominantę — mia_ 
nowicie nieokiełznana rewolucyjność 
uszy Petófiego, jego bezgraniczne 
umiłowanie wolności, jego miłość do 
lądu węgierskiego i jego szczery, bez. 
kómpromisowy, zawsze bojowy demo. 
kratyzm. 

Ażeby ujrzeć pełne oblicze bohatera, 
poety, należy przypatrzeć się jego ży. 
ćiń i czasom, w jakich działał. Był to 
ókros narodzin węgierskich ruchów 
wolnościowych, okres Wiosny Ludów 
i Powstania Węgierskiego, 


Petófi widział wokół siebie rosnącą 
stale krzywdę ludu węgierskiego, Już 
w pierwszych jego wierszach wyczu. 
wa się nutę buntu, który potem, w mia 
rę narastania lat i doświadczeń, prze_ 
rodzi się w potężny wybuch nienawi_ 
ści do wszystkiego, co wsteczne, ciem. 
no, tyrańskie. 

W decydującym momencie, kiedy w 
Burópie rozpoczęła się Wiosna Ludów, 
Petgfi był jednym z tych, którzy za. 
palli wielki płomień Powstania We. 
gierskiego. On to swoją „Pieśnią Na. 
rodową'', wygłoszoną na stopniach 
Muzeum Narodowego w Budapeszcie, 
porwał lud stolicy do wielkiego zrywu, 
do walki o wolność, On swę rewolucyj. 
mą poezją rozpalił umysły węgierskiej 
miłodzieży, która porzuciła książki 1 po. 
szła bić sią za wolność, on to swymi 
pieśniami zapalił w węgierskim ludzie 
miłość do wolności i przyczynił się do 
utworzenia: narodowej armii, która 
pitzez dw% lata potrafiła trzymać w na. 
pięciu Osżarstwo Austriackie, Dlatego 
wódz węgiórekiego powstania, wielki 
demokrata Węgier, lriawik Kossuth, 
naewał gó „duszę powstania''. 


W momencie, kiedy widział, że jego 
poezja spełniła już swo zadanie, nie za. 
wahał się chwycić za szablę, by nią 
walczyć o wolność swego narodu. Zgła. 
sza się do Bema i zostaje jego adiu. 
tantem. Bierze udział w całej kampa. 
mii siedmiogrodzkiej i wreszcie ginie 
bohatersko dnia '81 lipca 1849 roku pod 


SogOsvar, 
szościn lat. 
Lukacs we wspomnianych już wyżej 
szkieach „O nową kułturę węgiorską**, 
mówi, że w poezji Petóficgo najwyż. 
sze szczyty Osiągnęła liryka. Petófi 
jest lirykiem z krwi i kości, Lecz ten 
liryk, który w tak prosty i przepiękny 
sposób' potrafił opisywać węgierski 
krajobraz, wieś węgierską, węgierskie 


Ginie w wieku dwudziestu 


chmury i węgierskich cyganów, w poe_ 
zji swej miał wytyczony program, od 
którego nie odszedł ani nn krok, Był 
om konsekwentnym i płomiennym bo. 
jownikiem 0 wyzwolenie społeczne i 
polityczne swego narodu, był on nie. 
ustraszonym Bzermierzem o prawa ludn 
przeującego, był on nieubłaganym prze 
ciwnikiem wszystkiego, co stare, nie. 
sprawiedliwe, tyrańskie, 


Szkoły wojewódzkie przeznaczone 54 
dlą radców zakładowych, referentów 
akcji socjalnej, współzawodnictwa, bez 
pióczofńistwa i higieny pracy oraz telos 
rontów ekonomicznych. Poszczególne 
kursy miesięczne obejmują 86—90 u- 
częstników. 

Najszersze masy związkowców prze 
chodzą szkolenie na 84.godzianych kur 
sach, zorganizowanych przy fabrykach, 
Zajęcia odbywają się po zakończeniu 
pracy, bez oderwania od produkcji. 

Na wszystkich trzech szczeblach 
szkolenia wykładowcami sẹ działacze 
związkowi, partyjni,' inspektorzy pra. 
ey ortz inteligencja techniczna. Inty. 
nierowie i technicy prowadzą wykłady 
z zakresu bndownictwa, metalurgii, 
górnictwa itp, | 

Przy opracowywaniu programu szko. 
leniowego, który CRZZ układa wspól. 
nie z Ministerstwem Oświaty, korzy, 
stano szeroko z bogatych doświadczeń 
radzicękich „związków zawodowych 
(WCSP8S). Programy kursów obejmn. 
ją m.in.: historię ruchu robotniczego, 
materializm dialektyczny i historycz_ 
ny, wiadomości o Polsce współczesnej 
ornz przedmioty fachowe dla poszezem 
gólnych branż i przemysłów, _ 

W ramach zajęć praktycznych słu 
chaczę biorą udział w naradach wy- 
twórczych, posiedzeniach rad zakłado_ 
wych, zwiedzają buty, fabryki í ko. 
palnie. 

W celu zapewnienia szkołom związ. 
kowym sprawnego i wysoko kwalifiko_ 


wanego kierownictwa, ORZZ zorgani_ | 


zowała w ostatnich dniach w Gdańsku 
2_tygodniowy kurs dokształcający dla 
dyrektorów i asystentów szkół związ, 
kowych, Słuchacze kursu zapoznali się 
m.imx z najnowszymi sposobami orga. 
nizącji i metodyką pracy tego typu 
szkół. | 


LJ 
30 nowych instytutów 
nauczycielskich 

Na terenie Federacji Rosyjskiej 
nie ma prawie kraju, obwodu czy re 
publiki autonomicznej, które nie po- 
siadają wyższych agogicznych za 
kładów naukowych. roku bieżą= 
cym powstanie 30 nowych instytu= 
tów nauczycielskich, Zwiększenie 
liczby instytutów pozostaje w związ 
ku z faktem wprowadzenia na jesie- 
ni bieżącego roku powszechnego na” 
uczania siedmioletniego nie tylko w 
miastach, lecz równieź i we. wsiach. 
Nowe instytuty będą szkoliły wy- 
kładowców dla piątych, szóstych 1 
stiódmych klas, 


procedury były dla nich ulubio= 
nym tematem niekończących się 
dyskusji i zatargów. Porozumienie 


- Na marginesie 


———— 

Krok 
naprzód 

— W Berlinie ogłoszony został 
uzgodniony Komunikat. przedsta 
wicieli 4 mocarstw "w sprawie 
procedury czterostronnych „konsul- 
tacji władz okupacyjnych w Niem- 
czech. Jest to pierwszy dokument 
który ukazał się w rezultacie 
uchwał paryskiej sesji Rady Mini- 
strów czterech mocarstw. Określa 
on i precyzuje w jaki sposób, od- 
bywać się będą narady, przedstawi. 
cieli mocarstw okupaćyjnych i to 
zarówno szefów administracji aku- 
pncyjnych, jak i innych gsób, 

Pórozum'enie to mą duże zná- 
czenie z następujących względów: 
"Przeciwnicy polityki poczdam= 
skiej niejednokrotnie robili włn= 
"śnie ze sprawy procedury punkt 
wyjścia dla działań  podrywają- 
cych jedność mocarstw. Bprnwy 


berlińskie odbiera w znacznym 
stopnin możliwość takiego wyko- 
rzystywania zagadnień precedury. 
Porozumienie to mówi wyraźnie o 
wprowadzeniu w życie.uchwał kon 
fereneji paryskiej i pfżewiduja w 
jaki sposób wińno to nastąpić. 
Otwiera ono w ten spcsób drogę 
do dalszych porozimień już w 
sprawach nie proceduralnych, lecz 
merytorycznych, 

Porozumienie to zostanie nie 
wątpiiwie przyjęte z zadowole- 
niem przez opinię publiczną, Udo. 
wadnia ono bowiem jeszcze raz, 
że mimo gozbijąckiej í awantur- 
niczej polityki kół imperialistycz_ 
nych, zwycięża konsekwentna kon 
cepcja radziecka, opierająca się 
na zasadzię cztercstronnego poro- 
Zumienia, A 

Z uchwał konferencji paryskiej 
Wielkiej Czwórki niezadowolone są 
jednak reakcyjne kołą Niemiec 
oraz najbardziej reakcyjne koła 
mocarstw zachodnich, Ostatnio 
szowiniści niemieccy z Schuma- 
cherem, FRenterem, Kaiserem na 
czele -zaczynają znowu akcję, po. 
pieraną przez ich mocodawców za_ 
chodnich i zmierzającą do podwa 
żenia uchwał paryskich, M, in, 
domagają się one przeniesienia 
władz zachodnio niemieckich. do 
Berlina ażeby umożliwić infiltra. 
cję reakcyjnych wpływów do ra- 
dzieckiej strefy okupacyjnej. 

Konsekwentna polityka Związ. 
ku Radzieckiego i całego obozu 
pokoju oparta o uchwały poczdam 
wn predenyeipiyiy rozbijacką ro 
“kote Kół reaktyjnych i 'przycz 
się: da ` TOPÓR YE 

autr IS 


. sprâwie Niemieęg, ` i 


jjest właśnie zawareie porozumie. 
'mia*w=sprawie kotmitacj, * 


Na szpaltach prasy stołecznej 


„TRYBUNA LUDUYV 


Andrzej Kubacki pisze w swym ar- 


tykmie: 


To nie jest przypadek, że ostatnia 
uchwała watykańska zbiega się w 
czasie z przemówieniem papieża do 
berlińczyków, które usiłuje wzniscić 
w nich ducha rówanżu, Bg to wzi. 


Dnia 20 lipca 1933 r. został za- 


Ta szczególna miłość najwyższe 


„Uchodźcy ze Wschodu, któ- 


niemieckich „Neuer  Westfali- 


warty konkordat między Waty- 
kanem a hitlerowską. 
Francuski historyk D'Harcourt 
stwierdził wówczas: „Watykan 
był pierwszym państwem, które 
przez umowę z Hitlercm zalega- 
llzowało jego podpis". 
Przemysłowiec niemieckiego 
obozu katolickiego  finansujący 
Hitlera, osławiony Thyssen pisał 
z radością: „Konkordat był straj 
szą umową zawartą przez reżim. 
Hitler widział w tym  wietki 
swój sukces. NSDAP została u- 
znana za partnera przez jeden 
p PNA autorytetów 


pi s * 
Przywódca centrum  katolic- 


kiego w Niemczech, ten, który 
utorował drogę Hitlerowi, Pa- 


pen — w deklaracji dla prasy w ' 


Rzymie powiedział po podpisa= 
niu konkordatu:, „Nowe Niemcy 
są dlia Watykanu szczególnie 
ważnym czynnikiem”. l 

Ambasador Stanów Zjednoczo 
nych w Niemczech, Dodd stwier 
dził, że papież nie chciał wystą= 
pić przeciw hitleryzmowi i nie 
życzył sobie wzmocnienia frontu 
antyhitlerowskiego, gdyż liczył 
się z tym, że hitleryzm zniszczy 
komunizm w Związku. Radziec= 
kim i nie dopuści do zwycięstwa 
chg we Francji | Hiszpa- 
n 


Kiedy pod Stalingradem Niem 
cy  pomieśli klęskę, papież 
wzmógł działalność na rzecz Hi- 
tlera. Dnia 1 września 1943 r. na 
woływał mocarstwa zachodnie 
do zawarcia pokoju z Hitlerem, 
oświadczając: „Należy wszyst- 
kim narodom dać nadzieję poko- 
ju, który by nie godził w ich 
godność į mie uszczuplał ich praw 
życiowych”, 

W chwili, gdy wojska radziec- 
kie i polskie zbliżały się do War 
szawy, papież przyjął na audien- 
cji grupę oficerów i żołnierzy Zz 
korpusu Andersa i wezwał na- 
ród polski do „wyrzeczenia 
odwetu | zemsty orsz do wspól- 
pracy z pokonanymi, którzy są 
również członkami wielkiej ro- 
dziny Bożej". ` 


go zwierzchnika Kościoła do lu- 
dobójców wystąpiła z jaskrawą 
wyrazistością po wojnie, stano- 
wiąc znakomitą pożywkę dła re- 
wizjonizmu niemieckiego. 


W liście pasterskim do episko= 
pntu niemieckiego z dnia 17 
stycznia 1946 r, czytamy: „Spe- 
cjalnie boleśnie dotknęły nas 


„wasze cierpienia, albowiem mię- 
dzy wami spędziliśmy tyle lat 
owocnej pracy. Dla was wszyst- 
kich, a głównie dla tych, którzy 
zostali wypędzeni ze swych do- 
mów i gospodarstw wiejskich, a 
teraz muszą tułać się, błagamy 


rych przymusowo wydalono z 
ich ojczyzny zawsze będą zasłu- 
giwać na szczególną troskę... 
Czyż to zarządzenie było rozum- 
ne z politycznego punktu wi- 
dzenia, czy było usprawiedliwio* 
ne z punktu widzenia gospodar- 
czego, jeśli się uwzględni kos 
nieczności życiowe narodu nie- 
mieckiego?". 


W kwietniu 1948 roku papież 
wzywa świat, by zapomniał Niem 
com zbrodni wojennych, by im 
przebaczył i okazał im pomoc w 
odbudówie. Jeszcze raz wyraził 
ubolewanie z powodu wysiedle- 


rewizjonizm niemiecki 


Boga o zmiłówanie w naszych 
modlitwach”. 

Osławiony hitlerowiec į polako 
żerca, biskup gdański Splett zo- 
stął nazwany przez papieża „do- 
broczyńcą polskiego ludu". 

londyńska gazeta „Internatio- 
nal Affrais" pisze w lipcu 1945 r., 
że papież spodziewa się, iż Niem 
cy będą znów odgrywać bardzo 
ważną rote, jako czynnik stabili- 
zacji W Europie i jako zapora 
przeciwo komunizmowi. 

Jak podaje „Tribune des Na- 
tions“ z lpca'1947 roku .papież 
zachęcał osoby prywatne i sam 
wysyłał żywność do Niemiec. Wy 
syłki były tak duże, że włoskie 
towarzystwo transportowe riusia 
ło uruchomić specjalną linię ko- 
munikacyjną do Niemiec. 


Dnia 1 marca 1948 roku pa- 
pież skierował list do biskupów 
niemieckich, w którym wyrażu 
współczucie dla Niemców usu- 
eni z polskich ziem zachod= 


nia Niemców i dodał: „Dlatego 
będziemy nieznużenie apelować 
da rozumu | świedemości świata 
i jego przodujących mężów sta- 
nu, że walka o zaspokojenie po- 
trzeb w Niemczech jest po- 
wszechnym obowiązkiem wszyst 
kich tych, którzy mogą dostar- 
czyć pomocy, 


Po omówieniu położenia prze- 
siedleńców papież kończy swe wy 
stapienie stwierdzeniem, że „dzi- 
siaj uchodźców niemieckich ze 
Wschodu łączą z głową Kościo= 
ła Katolickiego jeszcze ściślejsze 
więzy niż wówczas kiedy w 1928 
roku obecny papież reprezento- 
wat stolicę apostolską na zjeź” 
dzie katolików we Wrocławiu". 
I dalej, mówiąc o wysiedleniu 
Niemców dodaje: „Czy to może 
nierealne, jeżeli my życzymy £0* 
bie i wyrażamy nadzieję, że 


wszyscy zainteresowani mogliby 
spokojnie rozpatrzeć to co zô- 
stało dokonane i co w tej mierze 

Organ wielkich przemysłowców 


ściier Kurier" ogłosił następują- 
cą notatkę: 

„Rozgłośnia watykańska poda- 
ła 16 lipca 1948 roku w audycji 
radiowej w języku niemieckim, 
że „w przeciwieństwie do jā- 
kichkolwiek innych informacji 


„lub insynuacji w kraju lub za- 


granicą, zwracamy uwagę na 


fakt, że papież Plus XII nigdy 
ani jednym nie wyraził 
poatea granicy na Odrze i Ny- 


Amerykański „New Republic" 
podaje dnia 30 sierpnia 1948 r. 
„Stanowisko papieża na korzyść 
Niemiec ujawniło się również 
podczas kongresu w Rzymie w 
1948 r. > 

W kongresie wzięło udział oko 
ło 50 kardynałów z kardynałem 
niemieckim von Preysingiem na 
czele, a papież uczestniczył 050- 
biście w obradach. Krótko po 
kongresie papież wysłał pismo 
do kleru niemieckiego, podtrzy- 
mując żądania i prawo Niemców 
do terytoriów wschodnich i po- 
tępiając wydalenie milionów 
Niemców z tych terenów”, 


Dnia 7 grudnia 1943 roku z oka 
zji 72 Dnia Katolickiego w Mainz 
papież przemówił przez radio do 
Niemców. Wspomniał on o przy- 
jemnych chwilach spędzonych 
przez niego w Niemczech w cha- 
rakterze nuncjusza i czyniac alu- 
zje do terenów wschodnich po- 
wiedział: „Możliwe jest, że na 
pewnych terenach trzeba bedzie 
jeszcze walczyć do ostatniej kro- 
pil krwi”. 

Niemieccy nacjonaliści — do- 
ceniają dobre checi i wysiłki pa- 
pieża. „Kasseler Zeitung“ w no- 
tatce z dnia 4 czerwca 1948 roku 
pisze: „5.000 uchodźców miemiec- 
kich przesłało za pośredn'ctwem 
Kutii Arcybiskupiej w Kolonii 
list dziekczynny pod adresem pa 
pieża za popieranie przez niego 
żadań w sprawie zwrotn niemiec 
kich ziem wschodnich, z których 
oni nigdy nie zrezygnują”. 

ea Panno sh jakie ; Pt 
na ze oparcie rewizjoni- 
stów i szowinistów niemieckich. 


bowiążującego 


jemnie się uznpełniające przejawy 
jednej i tej samej polityki, wymie_ 
rzonej przeciw siłom postępu i soc_ 
jalizmu na całym świecie, 


RZYM — MIASTO ZAMKNIĘTE 


Na łamach organu Stronnictwa Do. 


mokratycznego — „Kurierń Codzienne 
go'' pisze Krzysztof Radzivil, 


Watykan, k**y dzisiaj grozi eks. 
komaniką odbudownjącym zniszcze_ 
nia wojenne spokojnym obywatelom 
tylko dlatego, że rzynią to pod prze. 
wodnictwem partii robotniczej, nt. 
gdy nie obłożył klątwą Hitlera i je_ 
go ideologii, mającej przecież wy. 
raźnie antykatolicki charakter. Ofi. 
cjalnej biblii Hitlera — „Mein 
Kampf'* nie umieszczono nawct na 
indeksie książek zakazanych przez 
Kościół. i 

Podyktowana ściśle przyziemnymi 
interesami anglosaskiego kapitaliz. 
mu uchwała Btolicy Apostolskiej, zo_ 
stała przeto słusznie w oświadczeniu 
Rządu Polskiego nazwana aktem a. 
gresji przeciwko Polsce. 

Z tego powinni wycięgnąć patrios 


'tyszne konsekwencje wszyscy Pola. 


cy, niezależnie od tego czy sę ludź. 


mi niewierzącymi, czy wierzącymi, 
GLOB „SLOWA FOWSZBCHNEGO' 


Organ Klubu Katolicko „ Społeczne, 


go — „Słowo Powszechne'* pisze; 


Przeciwko akcentom. rewizjoni, 
stycznym w politycznych dokumen. 
tach watykańskich protestuje wraz 
z lłządem cały naród, bez podziału 
na wierzących i nie wierzących. Po_ 
za tym niezależnie od prymatu zam 
gadnień światopoglądowych dyskuto_ 
wać nad nimi w Polsce możemy z od. 
powiedzialnością dopiero wtedy, gdy 
się pracuje nad budową i odbudową 


„ tej Polski. 


Nikt nam także nie wytłumaczy, 
że krytyka politycznych skutków. 0. 
świadczenia Kurii Rzymskiej jest w 
jakikolwiek sposób naruszeniem 0- 
katolików  posłuszeń. 
stwa wobec papieża jako kapłana, 
zastępującego Chrystusa na ziemi, 

Problem troski o przyszłość świa. 
topoglądu katolickiego w Polsce jest 
dla nas katolików Świeckich zagad. 
nieniem jak największej aktywności 
mas katolickich w dziedzinie reform 
społecznych | bndowania potencjału 
gospodarczego. 

Dlatego też mie wojna światopo 
glądowa, ale sumienie praktykują. 
cych katolików i sumienie spowied_ 
ników będą wytrczną postępowania. 
Dlatego też z radością witamy wia. 
domość © zapowiedzianych komisyj. 
nych rozmowach przedstawicieli Rzą. 
du z przedstawicielami  Dostojnego 


| Episkopatu, 
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Czas 


obudzić się 


z drzemki 


Komitetom Rodzicielskim i Opiekuńczym pod uwagę 


W opustoszałych na czas waka 


cji budynkach szkolnych czynione 
są już przygotowania do roku 
szkolnego. Składają się na to re- 
monty, zakup niezbędnego inwen 
tarza, kompletowanie bibliotek, 
pomocy naukowych itd. We wszy 
stkich tych pracach inicjatywa spo 
czywa w ręku wladz szkolnych, 
państwowych i samorzadowych. 
Ale w tych poczynaniach donios- 
łych i odpowiedzialnych nie po- 
winny być one pozostawione włas 
nym siłom. Tu otwierało się roz- 
ległe pole do współdziałan a przed 
Komitetam; Rodzicielskimi į Opie 
kuńczymił Ich obowiązkiem w ok 
rese wakacji było i jest dołoże- 
nie starań, aby nowy rok szkolny 
zastał dzieci w odświeżonych sa- 
lach, zaopatrzonych w przyrządy 
niezbędne do nauki, instrumenty 
itd. i 

Czy Komitety Rodzicielskie i 
Opiekuńcze w Okresie ubiegłego 
miesiąca zadania te spełniły? 

Niestety, nie. Szkoły nie meldu 
ją o tym, aby przy robotach Ko- 
mitety pomogły, aby sprawą 
tą w ogóle się zainteresowały. Zaś 
ilość przeprowadzanych remon- 
tów, chociażby tylko w szkołach 
podstawowych, jest przecież po- 
ważna i państwo wydatkuje na 
te cele ogromne sumy, W tej 
chwili przeprowadza się remonty 
w 39 budynkach, a liczba ta bę- 
dzie dalej wzrastała. Typowym 
przykładem w tym względzie są 
szkoły przy ul. Suwalskiej 16, 11 


„Listopada 27, Smugowej 6, gdzie 


przedstawiciele Komitetów Rodzi 
cielskich po dzień dzisiejszy nie 
nawiązali współpracy z Wydzia- 
łem Oświaty. 

Dając wyraz swej całkowitej 
obojętności członkowie Komite- 
tów Rodzicielskich i Opiekuńczych 
albo powyjeżdżali na wakacje, 
nie meldując szkole o czasie swe 
go powrotu, albo, przebywając w 
Łodzi, uporczywym milczeniem 
skwitowali okres wakacyjny, jak 
gdyby dła szkoły : nie istniejący. 
Ustały wszelkie zebrania. zanied 
bano terminów, a ciężki bagaż 
wszystkich spraw, związanych z 
bytem szkoły, zrzucono wyłącznie 
na barki władz szkolnych. 

Jest rzeczą jasną, że w ten spo 
sób przerwana na okres 2 miesię 
cy współpraca, która miała zresz- 
4 żywot nie o wiele dłuższy, od- 
bije się fatalnie zarówno na szko 
le, jak i na dzieciach. I jest rów- 
nież rzeczą jasną, że o wiele ży- 
wiej j szybciej posuwałyby się 
prace remontowe, że dużo więcej 
przeprowadzonoby inwestycji, 
gdyby nad nimj zgodnie czuwały 
wszystkie do tego powołane czyn 
niki. 

Również pewną obojętność w 
tych ważnch sprawach wykazują 
niestety, | niektóre Komitety 
Dzielnicowe. - Zapytywane przez 
nas nie umiały nam odpowiedzieć, 
które Komitety. współpracują ze 
szkołą w okresie wakacji , albo TN 
zbyły nas wyjaśnieniem, że 
„przecież obecnie są wakacje”, 

, Wakacje dla Komitetów Rodzi- 
cielskich — to nie leniwe oczeki 
wanie na wrzesień to nie odsuwa 
nie się od obowiązków, jakie nało 


W imię czego? 


Uchwała watykańska, grożąca 


ku do katolików wyznających demokratyczne przekonania, jest 


jednym z wielu, znanych nam z 


doksów, gdzie głoszonć, Chrystusowe idee stoją zbyt często w ra- 
żącej sprzeczności z polityką papieży. 

Wspaniały ruch ideowy państw demokratycznych, a zwłaszcza 
kolosalny wysiłek Polski, zmierza ku socjalistycznej planowości, 
ku żmudnemu wypracowywaniu ustroju wrogiego wyzyskowi 
Czyż nie jest to najpiękniejsza po- 
stawa, na jaką może się zdobyć ludzkość, wśród zamętu politycz- 
nych i socjalnych zagadnień współczesnej doby? Jest to postawa, 
którą powinien przede wszystkim zaakceptować Najwyższy Do- 
stojnik Kościoła, którego zadaniem powinno być stanie na straży 


człowieka przez człowieka. 


miłości bliźniego. 


Toteż cel uchwały watykańskiej jest niedwuznaczny. Godzi on 
w działalność myślową i uczuciową demokratów-katolików, zmie- 
rza do wywołania w nich zaburzeń i konfliktów, zamętu i rozterek 
światopeglądowych, do osiągnięcia w ten sposób rozkładu, do uto- 
rowania tym samym drogi imperialistycznym tendencjom państw 


kapitalistycznych. 


Jeżeli idzie o Polskę, to Rząd nasz daje swym obywatelom pełną 
wolność wiary i kultu religijnego. 
groźbie watykańskiej? W imię jakich haseł pragnie ona znisz- 
czyć wielki i krwawy trud naszego Narodu, zmierzający w kie- 
runku realizacji najszczytniejszych idei internacjonalnych, w kie- 
runku braterstwa i współpracy z innymi narodami? W imię 
czego wreszcie usiluje ona zniszczyć ideę pogłębiania stosunku 
człowieka do człowieka, ideę stworzenia nowego, twórczego, hu- 


manizmu? 
Sprawa nie wymaga dalszych 


żyły w tym wypadku i partia, i 
społeczeństwo, które obdarzyło 
członków Komitetów swym zaufa 
nie, ale to poważna praca przygo 
towawcza, niemniej intensywna i 
odpowiedzialna, nż w czasie trwa 
nią zajęć szkolnych, 

Istnteje jeszcze druga dziedzina, 


| w której Komitety w okresie wa- 


kacji również nie zdały, niestety, 
egzaminu. Jest te sprawa kolonii 
letnich, Do wielu: Komitetów 
zwracaliśmy się z zapytaniem, 
czy ich członkowie odwiedzają 
dzieci, czy opiekują się nimi, czy 


interesują się ich wychowaniem j 
wyżywieniem? Z reguły odpo- 
w.edzi były przeczące. 
Chlubnym wyjątkiem _ okazało 
się 14 Gimnazjum Państwowe, 
członkowie Komitetu którego nie 
tylko odwiedzają dzieci, ale oka- 
zują im.różnego rodzaju pomoc. 
Ta pomoc wyraziła sę między in 
nymi w tym, że członkowie Komi 
tetu zainteresowali dzieci akcją 
żniwną i skłonił. starsze spo- 
śród nich do robót na roli . 
Mamy przed sobą jeszcze jeden 
pełny miesiąc na naprawienie 


tych zaniedbań. Gdyby w okresie 
tym Komitety obudziły się z le- 
niwej drzemki i przystąpiły do 
działania, mogłyby i szkole, i 
dzieciom szkolnym przyjść z Wy- 
datną pomocą. Kto wie — ćzy 
przy rzetelnei ` intensywnej pra- 
cy nie poszedłby nawet w zapom 
nienie zmarnowany lipiec, a wró 
ciła by dobra tradycja krótkich, 
ale pracowitych dwóch miesięcy 
pracy, do których trzeba nawią- 
zać szybko, jak najszybciej. 
J. Szczepańska. 


Nieudany 


m an ewr 


oredownika „krzywd“ niemieckich| 
Groźba klątwy papieskiej — bezsilną ( 
próbą rozsiewania zamętu 


Zdecydowana postawa łódzkiej klasy robotniczej 
; wobec manewrów Watykanu 


Ostatnie niesłychane wystąpienie pa. 
pieża, który grozi klątwą masom pra. 
eującym wielu krajów Kuropy, spoty. 
ka się z coraz bardziej zdecydowaną 
i świadomą postawą łódzkiej klasy ro_ 
botniczej. Nie tylko członkowie Partii 
potopiają uchwałę watykańską. Ol. 
brzymie rzesze bezpartyjnych i wierząc 
cych katolików z całę mocą opowiada. 
ją się przeciwko wtrącaniu się papieża 
do spraw politycznych i wewnętrznych 
zagadnień naszych oraz wyrażają pró- 
test przeviwko próbom rozpalania fn- 
natyzmu i sprowokowania walk reli. 
gijnych, 

— Plany paipieźn spełzną na niczym 
— stwierdza z naciskiem tkaczka z 
PZPB Nr 7, ob. Kabzanowa. Naród 
nasz jest już dość świadomy i zabar. 
towany w walce, aby teraz za lada gło 
sem, docierującym do naa w języku 
niemieckim ałbo*przez zagraniczne rā. 
diostacje, pozwolić podkopywać to, co 
zbudowaliśmy w ciągu ubiegłych pię- 
ciu lat. Papież Pius XII powinien był 
interweniować co wcześniej, jeszcze 
przed 1939 rokiem, aby wówczas nie 
dopuścić do wybuchu wojny; M)Jczał 
i nie czynił nie dla powstrzymania 0- 
gromnych zbrojeń Niemiec oraz Włoch, 
Nie tylko, że nie starał się temu prze. 
ciwdziałać, ale popierał jeszcze fa. 
szyzm swymi modłami i błogosławień_ 
stwami, 

— Moje zdanie jest takie — wtrąca 
tkacza ob. Wojciechowska, — Jestem 
katoliczką, ale w księdzu uznaje osobę 
duchowną wtedy tylko, gdy spełnia ob_ 
rzędy religijne. Poza tym, w życiu pry 
watnym i publicznym, jest taki, “jak 
każdy inny obywatel, Tak samo papież, 
nieomylny w sprawach Kościoła, nie 
może rożstrzygać ani zabierać głosu w 
sprawach politycznych. 

— Byłam 4 lata w obozie w Niem_ 
czech. Trudno opowiedzieć, jak cier_ 
piałam — ciągnie dalej ob. Kabzano_ 
wa. — Ale bestialskich prześladowców 
naszych nie dotknęła klątwa papieska. 
Dziś, gdy mam pracę, gdy mam pod 
dostatkiem chleba, gdy nie troszczę się 
już o przyszłość swych dzieci į wou. 
ków, rozpoczynają się klątwy. 

— Papież postąpił bezprawnie — do- 
daje członek ZMP, kol, Jachimstal, — 
Dlatego klątwę papieża traktujemy tyl 
ko, jako manewr polityczny, a nie ja_ 
ko prawomocną i uzasadnioną decyzję 
głowy kościoła katolickiego. My, mło. 


represjami religijnymi w stosun- 


histerii Kościoła, bolesnych para- 


|| 


Jakiż więc cel przyświeca 


komentarzy. 
Dr Marian Minich 


dzież zorganizowana w. ZMP, widzimy 


Świadoma postawa ogromnej więk. 


w Polsce Ludowej spełnienie wszyżt_ |szości robotników jaskrawo oświetla 
kich, najpiękniejszych i najszłachetniej |kulisy ostatniego wystąpienia papieża. 


szych dążeń minionych pokoleń. 


W |Coraz więcej głosów odzywa się prze. 


czym tkwi zło, którę tak potępia Pius |ciwko pogróżkom przyjaciela Niemiec 


XIIf Czy w tym, że młodzież w pań. |— Piusa: XII, 


stwie demokratycznym  otoczoha jest 
troskliwą opieką, że udostępniano jej 
unukę na wszystkich uczelniach, że 
zakłada się biblioteki, świetlice, gazie 
młodzi spędzają pożytecznie ezas i kot 
rzystają z godziwych rozrywek? U nas 
zamyka się miejsca rozpusty — nocne 
lokale, których wak wiela jest w pań_ 
stwach  kapitalistycznych, a  przeda 
wszystkim we Włoszech, w których ży. 
je dego Świątobłiwość i gdzie rządzi 
wiern$ giermek papieża — de Gasperi. 
U nas w miejsce tych lokali mocnych 
powstają amatorskie teatry, gospody 
ludowe i świetlice, 

— Polska Zjednoczona Partia Robot. 
nicza troszczy się o nasze zdrowie fi. 
zyczne i moralne — zabiera głos ób. 
Janina Czyżycką, — zapewnia nam lep 
szą przyszłość, Dlatego jesteśmy z ca. 
łym uznaniem dla naszego Rządu, a 
klątwę papieża przyjmujemy, -jąko- nie 
udaną próbę. siamia, zamętu w krajach, 
walczących z kapitalizmem, 


(sam) 


Niedobra 
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NE 


tradycja 


Ostatnie wystąpienia papieża Piusa XII wywołały — jak już o tym dono 
siliśmy we wczorajszym numerze „Głosu* — szał radości wśród zgrai re- 


wizjonistyczno-hitlerowskiej w Berlinie. 


Łącząc decyzję Watykanu w sprawie ekskomuniki z treścią przemówienia 
Ojca św. do mieszkańców Berlina, organ kurii berlińskiej „Petrusblati* za- 
znaczył z uciechą, iż wszystkie „uchwaly“ Stolicy Apostolskiej wykazują 


zawsze „szczególną troskę“ o Niemców. 
„Petrusblat(* rym razem. wcale nie zełgał. 
od dziś „szczególną troskę* o Niemców — to fakt. 


Że Watykan wykazuje nie 
Gwoli sprawiedliwości 


jednak i prawdzie dodać należy, iż „troska“ ta dotyczy wyłącznie — tak się 
„dziwnie“ w ciągu historii składa — Niemców najgorszych. niemieckich lu. 
dobójców, wyrzutków społeczeństwa niemieckiego. 


I tak papież Paweł II był żarliwym „protektorem... Krzyżaków. Król Polski 
Kazimierz Jagiellończyk, za to, iż się „ośmielił" prowadzić wojnę z bezecnym 
Zakonem Krzyżowym został obłożony papieską klątwą. 


Papież Pius VI darzył szczególnym 


sentymentem jednego z największych 


łotrów dziejotcych, króla Prus, Fryderyka Wielkiego, zowiąc go ni mniej ni 
więcej, tylko — „wzorem panujących” (1) i „zaszczytem wieków" (111), 
Papież Leon XII zwrócił z kólei swój ojcowski afekt do wielkiego zbrod- 
niurza poljtycznego. zapamiętałego wroga religii i osławionego polakożercy — 
Bismarckd. W uznaniu jego „zasług” (chyba dla piekła) Leon XIII obdarza 
„Żelaznego Kanclerza“... orderem Chrystusowym. í 


Naśladując „godnych“ poprzedników 


— papież Pius XII przejawia gorące 


uczucia zrazu dla Hitlera, następnie dla jego dzisiejszych spadkobierców. 
„Tradycja? Niewątpliwie — ale jaka? Tradycja zdrady ideałów. chrześci» 
jaństwa, tradycja zaprzedania Ewangelii Św. interesom świeckim, tradycja ku- 


mania się z szatanem. 


Tradycja ta jest specjalnie przykra dla polskich katolików: obraża głęboko 


ich uczucia religijne, rani boleśnie ich, 
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uczucia narodowe, 


E. Tam 
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Kto wiecej i lepiej? 
Zespoły najwyższej jakości współzawodniczą ze sobą 


Maria Terpilakowa i jej współpracownicy mają 
coraz więcej rywali w walce o palmę pierwszeństwa 


Maria Terpllakowa, inicjatorka 
tworzenia zespołów najwyższej Ja- 
kości, powróciła już z urlopu ż przy- 
stąpiła wraz ze swym zespołem do 
pracy. Z dwutygodniowego pobytu 


¿na wczasach w Czechosłowacji przy 


wiozła wiele wrażeń, nauczyła się 
licznych wierszy i piosenek, które 
umie śpiewać w języku czeskim. Ca 
ła dzielna „piątka“ Terpilakowej po 
wróciła do fabryki właśńie na dzień 
uroczystości z okazji Święta. Odro- 
dzenia Polski. , Nie spodziewali się 


Żniwa przebiegają pomyślnie 


Miasto pomaga wsi w sprzątaniu zboża 


Jak podawaliśmy w dniu wczoraj. 
szym, żniwa na obszarze naszego woje. 
wództwa mają przebieg pomyślny. Ani 
na chwilę nie słabną pracę źniwne, Ź 
dotychczasowych meldunków wynika, 
że na terenie całego naszego wojewódz 
twa zarówno w gospodarstwach chłop. 
skieh, jak również w majątkach pań. 
stwowych skoszono do tej pory 96 pro. 
cent ogólnego obszaru żyta, 68 procent 
pszenicy oraz 28 procent jęczmienia i 3 
procent owsa. Zebrane zboże jest na. 
tychmiast zwożone do stodół, lub ukła 
dane w sterty, Jak nas,informują, zwie 
ziono już z pól 72 procent żyta i 22 
protent pszenicy, 

W Państwowych  Gospodarstwach 
Rolnych z miejsca przystępuje się do 
omłotów przy * pomocy maszyn. Włas_ 
nych. W gospodarstwach chłopów mało 
i średniorolnych młocki wykonuje się 
przy pomocy młocarni z ośrodków nia_ 
szynowych. Pierwsze ómłoty na terenie 
poszczególnych powiatów wykazują, że 
straty spowodowane deszczami są tiis. 
wielkie. Tak na przykład w powiecie 
piotrkowskim przeciętny zbiór z jed. 
nego ha wynosi 13 kwintali żyta. Jest 
to więc plon, jak na nasze stosunki, 
zupełnie dobry. : 

Najlepiej i najsprawniej żniwa prza_ 
biegają w powiatach łaskim i łęczyc_ 
kim, gdzie do dnia 27 lipta skoszono 
żyto w 100 procentach. zwieziono zaś 
w 60 procentach, 4nupełme zakończenie 
żniw spodziewane jest w pierwszych 
dniach sierpnia, 

Ten sprawny przebieg żniw zawdzię_ 
czać w dużej mierze należy olbrzymie 
mu wkładowi pracy, jaki dają robot. 
nicy oraz młodzież.i organizacje 5po_ 
łeczne. Ostatnio pomiędzy wyjeżdżają. 


cymi w teren ekipami wywiązało się 
współzawodnictwo eo do sprawności 
sprzętu zboża. 

Z pracującej w majątku Małczew w 
powiecie brzezińskim ekipy z Koluszex 
na pierwsze miejsce we wspomnianym 
współzawodnictwie wysunęli się dwaj 
strażacy: Marczyk Józef i Jan Masjan. 
W grupie dziewcząt „SP“, pomaga ję - 
cej w żniwach Babsku, pierwsze miej. 
sco zająła członkini „SP'', Romualda 
Rożen, robotnicą łódzkiej fabryki 
Również w żabiczkach w powiecie łódz 
kim pracowali członkowie Komendy 
„AP** z Łodzi. Przodownikiem prasy 
został pułkownik Koźluk, Ekipa tajze- 
brała 4 ha żyta oraz ustawiła w men_ 
ale żyto z 6 ha w ciągu pół dnia, 

W Rossosze pracnją pracownicy Wo- 
jewódzkiego Zarządu ZSCh. Pomogli 0_ 
ni przy zbiorze 70 ha żyta. Dzięki te. 
mu żniwa w majątku Rossocha zakoń. 
czone zostaną już w dniu 1 sierpnia. 


nawet młodzi tkacze i tkaczki, że 
oczekuje ich radosna niespodzianka. 
Oto wszyscy w nagrodę za wydajną 
pracę otrzymał bardzo cenne upo- 
minki, 5 

— Zawsze marzyłam o tym, żeby 
mieć aparat radiowy, mówi roze- 
śmiana tow. Terpilakowa. Wyobraź- 
cie więc sobie mą radość, gdy prze- 
wodniczący Rady wręczył mi na tej 
uroczistości wspaniały, pięciolampo 
wy odbiornik. Teraz wszystkie wol- 
ùe chwile spędzam przy głośniku. 

Podobna radość spotkała towa- 
rzyszkę Zofię Frankowską, która ,22 
lipca powracała do domu, również 
dźwigając wspaniały radiodbiornik. 
Pozostali członkowie zespołu Sza- 
frański i Janicki już od tygodnia 
przyjeżdżają do pracy na ślicznych 
nowych rowerach. Ostatni czło- 
nek zespołu tow. Józef Barano- 
wicz, odwiedza co parę dni krawca 
związkowego, szyjącego dlań piękny 
garnitur z materiału, ofiarowanego 
mu przez Związki Zawodowe w 
dniu  5-ej rocznicy Manifestu 
PKWN-=u. ` 

Cały więc zespół jest nadzwyczaj 
zadowolony a przy tym wypoczęty 
po urlopie. Z nowym zapasem sił i 
energii przystąpili wszyscy do dal- 
szej pracy. 

Silnym bodźcem do wzmożonych 
wysiłków jest chwilowe niepowodze 
nie, jakie spotkało zespół podczas 
ostatniego etapu  współzawodnie- 
twa. Młodzi robotnicy przyznają ze 
skruchą, że przed urlopem opuścił 
z własnej winy kilka dni roboczych 
¿ dlatego ominęła ich pierwsza na- 
groda we współzawodnictwie. Na- 
grodę tę w sumie 36.000 złotych uzy- 
skał za najwyższą ilość punktów ze- 
spół tow. Henryka Łuczaka osiąga- 


-< 


jąc 98 procent primy, na pojedyńst 
czych zaś krosnach zespół tow. Skro 
kowej, osiągając 97 procent primy; 

— W bieżącym etapie jednak nie 
pozwolimy wydrzeć sobie palmy 
pierwszeństwa — zapowiadają człon 
kowie zespołu Terpilakowej. Walka 
będzie zacięta, ponieważ powstają 
stale nowe zespoły. Dwa dni temu 
zorganizowano 3 zespoły młodzieżo» 
we, wczoraj powstał czwarty. Wal- 
ka 6 pierwsze miejsce zapowiada się 
coraz ciekawiej. Młodzież coraz bar= 
dziej zdaje sobie sprawę z konieczę 
ności stosowania nowych metod pra« 


cy. 

Przykład  Terpilakowej uzyskał 
więc zamierzony cel $ pobudził 
wszystkich pracowników PZPW 
Nr 1 do wydajniejszej i lepszej pra- 
cy. Prezydent R. P. nadał dzielnej 


Je 7 order „Sztandaru Pra- 


cy“, 
M. 5, 


Wasi korespondencji feobraczni piszą 
Zwiedzamy irase W-Z 


Rada Zakładowa PZPJG Nr 8 zorga. jrękawa. W miarę zbliżania się do War. 


nizowała w dniu 25 lipca wycieczkę do 
Warszawy dla pracowników  naszyca 
zakładów. Wycieczka miała na celn 0- 
bejrzenie osiągnięć klasy robotniczej 
w dziele odbudowy Warszawy, a przede 
wszystkim słynnej trasy W—Z. 
Wyjechaliśmy z Łodzi rannym po- 
ciągiem o godzinie 8. Pogoda dopisywa. 
ła i nastrój naszych pracowników nie 
pozostawiał nie do życzenia. Śpiewy, 
śmiechy i anegdotki sypały się, jak, z 


Przedownicy w PZPB Nr 6 


Przez długi cząs zakłady nasze, 
PZPB Nr 6, wlokły się na szarym koń_ 
cu za innymi łódzkimi zakładami, za_ 
równo w dziedzinie produkcji, jak i 
organizacji pracy. Przyczyną tego był 
przede wszystkim brak uświadomienia 
i zacofanie społeczne — brak wiary we 
własne siły i zdolności, 

Dopiero ostatnio nastąpiła zmiana, 
Czynny i ruchliwy nowy dyrektor, ob. 
Paula, potrafił przy pomocy robotni_ 
ków nie tylko podnieść poziom produk_ 
cj, ale wprowadzić również ogólną 
harmonię i współpracę, Dzisiaj załoga 
nasza żyje i pracuje z myślą o fabry_ 
ce, o jej rozwoju i rentowności — żyje 
jej kłopotami i radościami. Mnożą się 


szą zaszczyt państwu i fabryce, zwięk 
szając jednocześnie swe zarobki, 

Nie mogę tu nie wymienić tych naj. 
bardziej zasłużonych, którzy są moto. 
rem i sercem produkcji. Do nich nale. 
żą z przędzałni ob, Bartosiewicz, Ząt. 
kowską, Wojciechowska, Smoczyńska, 
Adamczyk, Grzelak, Rawski, Łuszczyń_ 
Ska, Jaroniak, Janiszewska i z tkalni 
ob. ob.: Kik, Szwedkowski, Wutzke, 
Robert, Miroszewski, Strzelczyk, Wiś. 
niewska, Bajer i Wilezak. 

Wymienieni przodownicy, to chluba 
naszych zakładów, Ich wzorowa i przy 


kłądna praca w niemałym stopniu 
przyczynia się do zwiększenia dorobku 
państwa i kraju. 


szawy zaciekawienie wzrastało, Nie 
jeden przecież znał Warszawę tylko z 
opowiadań i opisów. Po przyjeździe 
rozdzieliiśmy się na kilka grup i ru. 
szyliśmy na zwiedzanie Stolicy. Grupa 
nasza postanowiła najpierw udać się na 
cmentarz na Powązkach i złożyć hołd 
pamięci bohaterów ruchu robotniczego 
i ofiar powstania. 

Następnie gnani ciekawością udaliś_ 
my się na trasę W—Z. Wrażenie, ja_ 
kiego tu doznaliśmy, nie da się ująć w 
słowach, nie dą się wypowiedzieć. Tea 
cud zapału pracy i wysiłku mięśni ludz 
kich trzeba samemu zobaczyć, Trzeba 
osobiście odczuć to, co myśiny 'odezn_ 
wali, a wtedy zrozumie się wiele rze_ 
czy. i 

Dalszymi etapami naszego zwiedza. 
nia były: odbudowańe osiedle Marien_ 
sztadzkie, pałac księcia Poniatowskie_ 
go„Pod Blachą*, kolumna Zygmunta, 
most Śląsko_Dqbrowski, Centralny Dom 
PZPR, muzea i Belweder. Wszędzie 
podziwiamy dzieła rąk polskiego robot. 
nika i inżyniera, nowe wznoszące się 
domy, gmachy i bloki, wspaniałe mosty 
i ulice. W nasza serca wstępuje wiara 
i radość. Wiemy, dla kogo pracujemy, 
wiemy, że nie ma siły, którą potrafiła 
by nas ugiąć. Wiemy, że Warszawa 
stanie wielokrotnie większa i piękniej. 
sza, niż była, choć niejeden nawet za. 
chodni „hitler'* nie życzy sobie tego, 

Do Łodzi wróciliśmy pełni wrażeń i 
pokrzepieni na duchu. Jesteśmy 


Korespondent fabzyczny „Głosu'* |sydzięczni wszystkim tym, którzy zor- 


Dyrektor Miejskiego Muzeum Sztuki zastępy racjonalizatorów, mistrzów 0 Donder 
` w Łodzi szczędności i przodowników pracy, któ. 
i A rzy swym ofiarnym wysiłkiem przyno_ z PZPB Nr 6 
. 
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ganizowali i dopomogli w zorganizowa_ 


niu tej wycieczki, z której wynieśliś, 
my tyle wrażeń, otuchy i zachęty dg 
dalszej pracy. 
Stefan Bocheński 
Kąqrespondent fabryczny „Głosu** 
z PZPJG Nr 8 


Za mówienie „na watr“ 


Co na to Centrala Mleczarska $ 


Kierownik naszej stołówki, ob. Gaa 
jewski, zamówił w dniu 26 lipca 100 lig 
trów maślanki w sklepie Centrali Mle4 
czarskiej Nr 2 przy ul. Kilińskiego 78, 

Zamówienie to zostało przyjęta 4 
przyrzeczono nam szybką dostawę. Kia 
dy następiego dnia przyjechał nasą 
samochód po odbiór, maślanki nie bya 
ło, Kierownik sklepu poinformował naa 
niedbale, że cóż on pomoże, jeżeli Ceną 
trala zamówienia nie przysłała, 

Skutek  zlekeeważenia zamówienia 
był taki, że większą część załogi nie 
jadła w tym dniu obiadu. Należy nada 
mienić, że kilkakrotnie interweniowag 
liśmy telefonicznie w Centrali Mleczat 
skiej w sprawie zamówionej maśłanki, 
nie otrzymaliśmy jednak żadnej rzeg 
czowej odpowiedzi. 

Pracownicy PZĘW Nr 3 zwracają się 
przeto tą drogą- do kompetentnych 
czynników z prośbą, aby zaińteresowam 
ły się tą sprawą i zapobiegły powtaw 
rzanin się podobnych wypadków a 
przyszłość. , © 

St, Warcikowski 
KRorSspondent fabryczny „Głosu*% 
z PZPW Nr 3 4 
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Kobiety nie poskąpią 
ofiarnych wysiłków 


W tych dniach odbyło się w Warsza 
wie rozszerzone plenarne posiedzenie 
Rady Kobiecej, działającej przy Zarzą 
dzie Głównym Związku Zawodowego 
Pracowników Instytucji Społecznych. 
~, posiedzeniu wzięły udział przewodni 
czące Wojewódzkich Rad Kobiecych 
ornź przewodniczące Komisji Kobie- 
cych większych zakładów pracy, Tema 
tem obrad było omówienie prac, zwią 
zanych z realizacją uchwał IT Kongre 
su Zwiężków Zawodowych. 

W wyniku obrad póstanowiemo, że 
kobiety zatrudnione w zukładnch uży 
teczności publicznej, Zakładzie Ubez. 
pieczeń Społecznych,  Ubezpieczalni 
Społecznej i domach wypoczynkowych 
Funduszu Wcząsów Pracowniczych 
włożą maksimum wysiłku, aby uspra. 
wnić działanie swych instytucji i przy 
czynić się tym samym do sprawniej- 
szej obsługi świata pracys Postanowio 
no szkolić kadry działączek związko- 
wych i czuwać nad właściwą ich po- 
stawą klasową. Wysunięto postulat wy 
suwanie dó awansu zawodowego i spo 


łecznegc kobiet wyróżniających się 
dyscypliną i wydajnością pracy oraz 


oteczyć jak największą opieką przodo« 
nice pracy. Z pomocą członkiniom Zw. 
Zawodowego Pracowników Instytucji 
Społecznych przyjdą: Rady Kobiece 
działająca przy tym związku poprzez 
rozwinięcie akcji socjalnej oraz two. 
rzeńie nowych placówek nad 
matkę i dzieckiem, 


opieki 


CO 


, 


Kobiety wiejskie i 
= pracują społecznie 


Wzrąsta ruch organizacyjny i rozwija się oświata 


Poważną polg w podniesieniu Świ 
drmośkwi kobiet wiejskich odgrywa, 
obok działającej na tym terenie or- 
gamzacji kobiecej, źwiążek amu. 
pomocy Chłopskiej. Dziś już na 0b- 
Bzarze całego kraju działa 40 tys, kół 
Gosptdyń Wiejskich, zrzeszających 
ponad 300 tysięcy członkiń Zorga- 
nizowarw dla nich tysiące kursów, 
konferencji i odczytów, które obok 
zagadnień fachowych chięły rozległy 
zakres tematyki  sp'feczno.poj tycz 
nej. Dowodem ż6 dotychczasowa pra 
ca, włożona w pobudzoni świadcmos 


ci politycznej i społecznej kobiet 
wiejskich nie poszła mą myno, BĄ 
liczne fakty, Dziś wo  włąadzach 


Związku, i to często na  kierowni. 
czych nawet stańowiskach, znajduje 
my setki kobiet, Wśród władz ZSCh 
12 procent stanowią kobiety. 

Matka — gospodyni wiejska oto- 
czona jest specjalną opieką  Korzy- 
sta z wezensów leczniczych, a troska 
o jej zdrowie obejmuje coraz szerszy 
zasięg. Dziń we wszystkich uzdro- 
wiskach polskich wśród rolników, 
przybyłych na kę ację, spotykamy 
również kobiety, i to kobiety różne- 
go wieku. Obok młodych, leczą się 
tóż kobiety starsze, które siły swe 
i zdrówie storały w ciężkiej pracy. 

ZSCh niesie *póważną pomoc kóbie. 
tom — matkom, roztacznjąc opiekę 


„Rzeczpospolita Kobieca” 


w Radogoszczu 


Liga Kobiet kształci swe działaczki 


Rilka kilomita ów Za Łodzią, wśród 
malowniczych ogrodów, mieści się w 
okazałym pałacyku  pofabrykanckim 
CENTRALNA SZKOŁA ORGANIZA 
OYJNA LIGI KOBIET, Odbywa się 
tam obecnie KURS DLA INSTRUK- 
TOREK i SEKRETAREK L. K, na 
któty przybyło z całej Pelsi 36 słu 
chaczek. 

„Pozizm jost różny“ — objaśnia 
nas kierowniczka Szkoły, TOW. SLI 
WIŃSKA — mimo to u wszystkich 
shichaczek widać ogromną chęć wzbo 
gacenia zaszbu swych wiadomości, 
Trzeba porikreślić, że wszystkie bez 
wyjątku „uczennice* wykazują duże 
uspołecznienie oraz pęd do nauki, do 
uzyskania nowych wiadomości i po- 
głębienia już posiadanych, - 4 

TOW, GRACZYROWA, sekretarka 
Ligi Kobiet, Dzielnicy Staromiej. 
skiej, uzupełnia: „Tak zdajemy sobie 
wszystkie sratwę, że samopoczucie 
uspołerznienia nie wystarczy nam, 
działaczkom Ligi Kobiet, musimy się 
uczyć, musimy stworzyć niezachwia. 
ne podstawy naszej społecznej dzia. 
łalności, wtedy tylko włańciwie wy- 
wiążemy się z ciążących na nas Obo- 
wiązków, 

Wykłady obejmują przedmioty za. 
sa cze Poruszane są podstawowe 
zagadnienia z dziedziny ekonomii po 
ntycznej, szeroko prtrastowana Jest 
nanka o Polsce Współczesnej. Spra. 
wy międzynarodowe ujęte są, jako 
przedmiot specjalnej uwagi i dysku- 
sji Na tym tle — zagadnienia ru. 
chu kobiecego zajmują wiele godzin 
wykładów, Niezależnie cd tych te- 
matów , szeroko omówione zostały w 
programie s:pawy organizacyjne 

— „To wszystko nie jest takie ła. 
twe, jakby sie wydawało" — mówi 
QB. ADAMOCZYKROWA, pracownica 
PZPB nr 16. „Naprzykład, jeżeli o 
munte chodzi, to wiele lat pracy % 
naszej fabryce, z pewnością nie 
sprzyjało nauce. Nie było na to cza 


su i jakoś człowiek wyszedł z tego. 
00 tu mówić — wiele z nas z trud. 
nością tylko przystąpić mogło do sy 
stematycznej nanki Ale rozumiałyś 
my, że naloży pokonać te trudności 

My, kobiety, musimy uczyć się, 
musimy przełamać wszejkie opory, 


TOW. KARCZOWA z Tarnowa — 
starościna kursu — dzięki swym 
trmiejętnościom organizacyjnym 1 0- 
sobistym zaletom, stworzyła z obcych 
sobie do niedawna kobiet z różnych 
stron kraju — jedną wielką rodziną 
czyli „RZEOZPOSPOLITA KOBIECA 


aby ruch kobiecy w Pflisce stangl na |W RADOGOSZCZU''. „Taką chciały, 


właściwym poziomie ide:logicżnym i 
organizacyjnym, 

Były też i inne trudności, — Na 
kurs w Radogoszczn uczęszczają prze 
ważnie kobiety, obarczaune oboyiąz. 
kami rodzinnymi, Prowadzenie gos- 
podarstwa, opieka mad dziećmi — 
różne codzienne kłopoty, to Sprawy 
bardzo poważne Ale to wszystko 
przezwyciężono, 


by widzieć Ligę Kobiet wszystkie 
człuikinie zespolone wspólnymi dąże 
niami, wznjemną życzliwością i nie. 
kłamaną chęcią ugruntowania w każ 
dej kobiecje wiary w jej siły'* — 
pówiada z mocą i przekonaniem, 

Ky» w Radogoszczu kończy «się 
wkrótce i wzbogaci niewątpliwie 
szeregi działaczek ruchu  kobiecogo 
w Polsce, 


Praktyczne łóżko dziecięce 


Ciasncta mieszkań, ich przeludnienie 
będące wynikiem zniszczeń wojennych 
stwarza nięmałe kłopoty rodzińcm 0- 
barczónym większą ilością dzieci, gdy 
idzie o rozmieszczenie niezbędnych łó. 
żek, . 

Ostatnio, aby zaradzić tym trudno. 
ściom opracowywane są wzorce mebli, 
która nawet w ciasnym mieszkaniu 
dadzą się łatwo pomieścić. 

Na zamieszczonych poniżej rysun- 
kach widzimy model łóżka dziecięcego 
— piętrowego Pierwszy przedstawia 
nam łóżeczko, złożone na dzień, Nie 


zajmuje ono więcej miejscu, niż zwy 
kła półka. 

Na drugim rysunku widzimy łóżko 
przygotowane na now, Posjndsjąc hisi 
sprzęt możemy umieścić starsze dziec 
ko na górnym posłaniu, dolne zań prze 
znaczymy dla maleństwa, do którego 
czasem w nocy należy podejść. Spo: 
dziewamy się, i4 ten typ mebla nie po 
zostanie wyłącznie projektem na papie 
rże, a znajdzie się wkrótee w sprzedu 
ży, W ten sposób chrć częściowo moż 
na było by roziązać problem posłań 
w rodzinach, posiadających szczupły 
lokal mieszkalny, 


mad ich dziećmi. 

W roku bieżącym uruchomiono w 
całym kraju ponad 6 tysięcy dzie. 
cińców, w Których w okęesie naj. 
większego nasilenia robół  rólnych 
znajdują cpiekę dzieci w wieku przed 
szkolnym. 

Szeroko rozwinięta przez Związek 
Samopomocy Chłopskiej akcja Kuitu- 
ralno-oświatowa to wielkie dobro 
dziejstwo dla kobiet. Dziś działą już 
na wsiach 3700 świetlic wiejskich, w 
nich jest czynnych 1200 Zespołów te. 
atralnych, 520 zespołów chóralnych, 
50 zespołów tanecznych oraz ponad 
120 orkiest;; i kapel ludowych, Przy 
świetlicach czynnych jest ponad 500 
zespołów samokształceniowych, działa. 
około 3 tysięcy bibliotek liczących 
ogółem 300 tysięcy tomów książek. 

Z tych wszystkich zdobyczy korzy 
sta chętnie równ'eż kobieta wiejska. 
Widzimy ją w zesprłach samokształ. 
ceniowyth, jest członkiem chóru, pô- 
sj być i pilną czytelniczka ksią- 
że 

Prowadzona przez świetlicę i koła 
Gospodyń Wiejskich alscja Zwalcza. 
nia analfabetyzmu umożliwia setkom 
niepiśmicnnych dotychızas  kchiet 
wiejskich zdobycie podstaw do: dal. 
szego? kształcenia się. 

W kołach Gospodyń Wiejskich zna 
lazł się najbardziej uświadomiony 
aktyw wiejski, Praca podjęta przez 
zugąnizowane gospodynie wiejskie 
„we wsiach i gromadach zyskała sobie 
ogólna uznanie społeczeństwa ji ©jej 
wyniki zachęcają do wstępowania do 
organizacji te kobiety wiejskie, któ- 
re skutkiem wielowiekowych tradycji 
parafiańszczyżny i zacofania były do, 
tychczas zdała od wszelkiej pracy 
społecznej, 

Kadry członkowskie Kół Gospodyń 
Wiejskich stale rosną, a jednym z ra 
sadniczych Zadań, które ZSCh posta. 
wił sobie na najbliższą przyszłość, 
jest dalsza wzmożjma prąca wśród mą 
ło i średniorolnych gospodyń wiej. 
skich i wychowanie ich w duchu dè- 
mokracji ludowej 4 sccjalizmu” 


-M 


Otaczamy o 
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Groby żołnierzy radzieckich poległych 


w obronie wolności naszego kraju, znaj 
dują się pod czułą i troskliwą opieką 
polskich kobiet oraz polskiej młodzie 
ży, W przededniu J-tej rocznicy Odro 


pieką mogiły naszych 
obrońców 


ge ŚLE 22 E. a S aa 
dzenia, kobiety łódzkie masowo podję- 
ły akcję przybierania grobów  żtłnte. 
rzy radzieckich kwiatami. Na fotogra 
fii widzimy grupę członkiń Ligi Ko 
biet przy tej pracy, 


Kobiety pomsgalą w akcji żniwnej 


Kobiety łódzkie wzięły w ubiegłym 
tygodniu masowy udział w akcji po- 
mocy przy żniwach Setki robotnice wy 
jechały na wieś z ekipami fabryczny: 
mi, aby pomóc rolnikom przy zbiórce 
zboża. = 

Mamy również do zanotowania wy- 
padki, w których organizacje kcbiece, 
jako cułość, wzięły udział w akcji żmi 
wnej, Na skutek podjętej na zebraniu 
koła Ligi Kobiet uchwały, członkinie 
organizacji kobiecej przy Technicz- 
nej Obsłudze Rolnictwa w 'Jiczbie 7U 
udały się ubiegłej niedzieli do wsi Ka 
mion, powiatu skierniewicękiego, gdzie 


pomagały w robotach polnych. Podoa 
bnie. postąpiło koło Ligi Kobiet 
przy PGR.ach. Członkinie tego kóła 
ofiarowały 500-godzin pracy fizycz 
nej przy robotach żniwnych oraz 300 
godzin na pogadanki i wykłady, prowa 
dzone wśród m 'eszkanek wsi. Koło or. 
ganizacji kobiecej przy państwowej 
Centrali Handlowej wzięło udział w 
akcji żniwnej we wsi Belbolinka w pó 


wiecie sieradzkim, Te radosne przej. 
wy szerokiego udziału zorganizowa. 
nych kobiet w akcji żniwnej są dobią 
tnym wyrazem ich uspołecznienia, 


I z jedną tylko ręką 


można ustanawiać rekordy 


Nielada osiągnięciem poszczycić się 
może ob. Janina Drutowska, pracowni 
ca Wałbrzyskich Zakładów  Grafjcz- 
nych „Kalkomania*, która w czerweu 
br. zdobyła po raz szósty pierwsze 
miejsce w indywidualnym współzaywo. 
dnictwie pracy, ćsiągnjąo swój naj- 
lepszy dotychczas wynik 156 procent 
normy, 

Ten jej sukces jest tym bardziej go 
dny podkreślenia, że ob, Drutowska 
może pracować tyko jedną rękę. 


Kącik matki i dzięcka 


Przed rokiem uległa wypadkowi tram 
wajowemu i straciła lewe ramię, Ta 
nłomność nie tylko nie przeszkadza jej 
w wykcnywaniu zawodu (zatrudnioną 
jest w wykończalni przy oczyszczania 
arkuszy kalki ceramicznej), ale i w, 
uzyskiwaniu najlepszej wydajności pra 
cy. Praca, którą wykonuje, wymaga po 
sługiwania się obu rękami. Drutowska 
jednak potrafiła wynaleźć własną me 
todo pracy i zdystansowała swe tówa 
tzyszki, 


Gimnastyka niemowlęcia 


Ażęby rozwój fizyczny niemowlęcia 
przebiegał prawidłowo, unieży je Dod. 
dawać jnż od wieku trzech miesięcy 
sysftomnutycznej głkennustyce. Oczywi8 
ście, gimnastyka maleństwa jest zupeł 
nie inńa od gimnastyki dzieci star- 
szych lub też dorosłych, Polega ona na 
ćwiczeniach ruchowych, wykonywa- 
nych sam.dzielnie przez dziecko. 
Podstawową zasadą prawidłowego Toz- 
woju dziecka ta jest pozostawianie go 
nieskrępowanym żadnymi „becikami'* 
przez kilka godzin dziennie. Tylko w 
tych warunkach niemowlę może wyko 


nywać swobodnie ruchy rączkami 1 nóż 
kami «I to jest właśnie podstawowa 
gimnastyka tego wieku. Dziecko: stat- 
sze 5—0 miesięczne, możemy już ukła 
dnć na brzuszku, ażeby raczkowało, 
Pamiętać jednak należy o tym, że te 
ćwiczenia gimnastyczne muszę się od. 
bywać nie na poduszkach, lecz na po. 
wierzchni twardej, (na stole lub podło 
dze, przykrytej czystym kocem.), 

Przy układaniu dziecka na brzuszku, 
nie zapominajmy o właściwym ułoóże- 
niu jego rączek. Mają być one ułożo: 
ne pod piersią tak, ażeby dziecko na 
mich się opierało. 

Najlepszym sposobem rozwijania 
zdolności ruchowych u starszego 8—9 
miesięcznego niemowlęcia, jest umięsz 
czenie go w kojćn, wyłożonym matora 
cem lub pledami (nie zapomnieć o ce 
ratee), W takiej ograniczonej, a jê- 
dnak wolnej przestrzeni dziecko najle 
piej uczy się pełzać, potem wstawać, 
siadać itp. Jednak csoby dorosłe nie 
powinny przyśpieszać ani wstawania, 
ani siadania dziecka, Musimy uzbroić 
się w cierpliwość i czekać, aż dziecko 
sąmo potrafi usiąść i zrobi pierwsze 
kroki Przedwczesna pomoc czyni w 
tym wypadku dziecku ogromną krzy 
wdę. Słabe nóżki wykrzywiają się, krę 
gosłup może się wygięć — bo kości i 
i mięśnie n'e są jeszcze przygotowane 
do dźwigania ciężaru ciała. 

Dbając o prawidłowy rozwój dziec 

s 


ka pamiętać mus my o tym, by jak naj 
więcej przebywnło ono ua świeżym go 
wietrzm Dlatego też korzystnym dia 
zdrowia i rozwoju dziecka jest pozosta 
wienie go rozebranym na świeżym po 


w.etrzu (letz nie w pełnym słońcu) 
Kojec, będący przyrządem łatwa prze 
nośnym, możemy nstawić latem na tra 
wniku w miejstu lekko  zacienionymu 
W nim dziecko spędzać może (za wyjąt 
kiem okresu sin) cały dzień , 


Godna uznania inic atywa 


robotnic „trójki bzwełm'amej* 


Grupa pracownic PZPB Nr. 3, od. 


dział B, podjęła g:dną uznania ini- 
cjatywę uczczenia 5 rocznicy PRWN. 
Tow. Krystera Regina, Piucińska Hen 
ryka, Golka Helena, Cyrus Maria, 
Bogucka Józefa, Szewczyk Felicja i 
Gełgbiowaka Maria  zobowiąłały się 
do jedne-dwu lub trzydniowej pracy 
dodatkowej w tkalni i w przędzaln, 
zaś Zarobione w ton sposób pien'ądzo 
przeznaczyły na Fuidusz Odbudowy 

/arszawy. 

Wśród wyżej wymienionych znaj, 
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Dziś na za!łiczonych rysunkach RUNA w pyetet z Su 


przedstaw amy naszym Czyteiniczkom 
wzory letniej sukienki, dwóch kóstin. 
mów oraz praktycznej sukni trykoto= 
wej, X 

Sukienkę, wykonać możemy zarów- 
nó z tkaniny jedwabnej jak i bawełnia 
náj. Sporządzona z jednego lub drugie 
g> mórerału wypadnie efektownie, 
Wa jej nszycie potrzeba 4 mtr, 25 em 
tkaniny szerokości 90 cmt. 

Mego lata nosimy dwa rodzaje ko- 
stiumów, Jedne o żakietach wciętych 
i dopasowanych, drugie, których żakie 
ciki są szeroko. kloszowe  krojone. 
Pierwsze z nich są z reguły uzupełnie 


$ 


KE 
MR” W N 


cy WEAK 


niem szerokiej plisowanej lub też klo| ;u.0e zunićuy us siy 


wyłączzie do 


szowej spódnicy, Natomiast krótkie al bardzo obcisłych i wąskich spódniczek, 


cą deformują one sylwetkę, 


Na pstatnim rysunku widzimy mo- 
del wdzięcznej sukienki sportowej, 
wykonanej z trykotu- O ile posiudn- 
my umiejętność robienia ną drutach, 
wówczas zomiust szyć tę suknię z goto 
woj tkaniny dzianej możemy 49 spo- 
rzędzić wiatnorętzn e z włóczki: wet. 
nipnej Ażeby taka sukienka, na któ- 
rej sporządzenie pnświęcić należy dłuż 
szy okres cząsu, Odp yw adsla wszel- 
kim wym'gom praktyczności, dò jej 
zrob.eń a użyć powinniśmy włóczki o 
barwach ciemnych, nie podlegających 
łatwemu brudzeniu. 


dnją się członkinie Rady Zakładowej, 
kcmisji kob'ecej i przedownice pra- 
cy, Każda z nich w załeżności od 
swoich możliwości i cznan, odpraco- 
wała odpowiednią ilość g dzin, wp, 
cajze pien ądze na cel tak bliski Eu. 
cu każdego Potaka, Ogóiem prze zaza 
ona dotychczas na Odtudowe Stolicy 
sume 7.345 zł. 

Ale nie ograniczył się na tym wysi- 
łok „trójki bawełnianej” cddzisłu B, 
podjęty dla uczczenia piątej rocznicy 
Manifestu Lipcówczy, j 

W ramach współzawodnictwa dzia- 
łająca na tym terenie organizacja Iro. 


bieca . zobowiązała się stworzyć 28 
zęspctów najlepszej 'jakcfci Zamierz, 
nie to nie tylko wyrnano, ale dodat. 
koto ponad płn zorganizowano jed 
szcżg 8 zespołów, TO oisgniec'e za, 
baze nalocy WwycdhtA Kobiet, 
zrmiyawniych w lióze Kobiet 
craz dzisłalncści miejscowej Bady Ko. 
biecej i organizacji żawcdowej, 
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AMJ IZY OŁOWCWG”O 

Znrząd Wojewóczki Ligi Kobiet w 
Łodzi uruchomił 4 kursy przygotiwa- 
na do zawaduł 4 konfekcyjne, w źduń 


skiej Woli tdiedomskn, oraz * kurs 
tkńitya  włosjgykowero: w Bieęradzu, 
Nu kurty te, przyjęto łącznie 150 ko 


biet, kióre po zakończeniu szkolenia 
będą zatrudnone w warsztatowych 
spóldzieimach pracę. A 
Akej1 szkolenia zawodówego, prowa 
dzopa przez Zarząd Wojewódzki Ligi 
Kobet w Łodzi, trwa już blisko od 
roku. Dzięki niej szereg kobiet, zamie 
szkujzrych <tupiska prowincjonalne 
naszego województwa przygotowano 
/do zawedu, to dało im pracę i zarcbek; 
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IOMASŁUWSKI 


| Wszyscy zgodnie stwierdzają: 


Watykan wykorzystuje wiarę dla podziemnych celów 


Ob. Władysław Jóźwiak jest 
zmarownikiem krosien w Fabryce 
Filców Technicznych. Kiedy rozma 
wiamy z nim o uchwale Watykanu 
i wydanym w związku z tym 
oświadczeniem naszego Rządu — 
mówi: 

„Uchwała Watykanu, zawierają 
ca groźbę ekskomuniki za przyna- 
ieżność do partii komunistycznych 
i robotńiczych, to taka sama pró- 
ba wywołania zamętu w Polsce, 
jak to niedawno próbowała uczy- 
nić rozpolitykowana część kleru w 
Lublinie, rozgłaszając rzekome 
„cuda“, które niby miały mieć 
miejsce w lubelskiej katedrze, 

Dziwię się bardzo, że w- czasach 
kiedy hitlerowcy niszczyli - cały 
nasz naród, mordowali dzieci, mor 


dowali księży katolickich — to pe 
pierz na nich cxskomunikj nie rzu 
mni a criś, kiedy budujemy, kiedy 
Wwcrzymty lepszą przyszłość robot- 
ni pa pols jkionow kiedy religia me 
zapewnfone wszystkie swobody, to 
papież straszy, Polaków ekskomu- 
aika, podobrfio jak straszył Koper- 
nika i innych, 

Wszyscy ludzie dobrej woli sto- 
ja dzii na ztonowisku utrzymanie 
pokeju, takia taż jest sta 
miszzgo Rządu i Zwięzzu Radziec- 
kicgo. Tymczasem papież przemó- 
wioniem, wygiotionym niedawno 
do Niemców, budził w nich chęci 
| do kampanii  rewizjonistyczne” 
skierowanej przeciw naszemu narc 
dowi i przeciwko naszym zachod: 
nim granicom, dodawał otuchy fe 


nowiskc f 


szyztom, którzy by chcieli nowcj 
wojny, 

Te wszystkie próby Watykanu, 
próby żerowania na nieświadomo- 
ści ludzkiej, a mające za zadanie 
przez zastraszenie ludzi wierzącyc! 
ekskomuniką doprowadzić dc 
fermentów, spotkają się ze zdecy- 
dowanym oporem ludzi, którzy nie 
chcą więcej mordu faszystów i ke 
pitalistów”, 

Ob. Tomasz Bułka z PZPW 
Nr 27, wierzący i praktykujący 

katolik, stwierdza: 

Uważam, że Watykan nie powi- 
nien wtrącać się do wewnetrznych 
spraw naszego kraju. Uchwała 
Watykanu jest niczym innym 
iak probą siania zamętu i niusgo- 
dy między rodakami, a przecież| z 


Troska o poprawę bytu świata pracy 


naczelnym zagadnieniem bieżącej chwili 


Troska o poprawę bytu ludzi 
pracy, w Polsce, przyświeca 
wszystkim poczynaniom nasze” 
go Rządu. Podniesienie stopy ży 
ciowej robotnika jest zagadnie- 
niem zasadniczym, które konse 
kwentnie realizowane, już obec- 
nie — po 5-ciu latach ustroju 
demokracji ludowej w naszym 
Państwie, znajduje potwierdze- 
nie w codziennych, coraz lep- 
szych warunkach bytu świata 
pracy. Warunki te w dalszym 
ciągu będą polepszać się we 
wszystkich dziedzinach naszego 
życia. il 

Jedna z nich, to. polepszenie 
warunków mieszkaniowych, 

Akcja ta na naszym terenie 
rozpatrywana była na ostatnim 
posiedzeniu specjalnej komisji, 
powołanej przez Prezydium To 
jewódzkiej Rady. Narodow ej, 


czący W.R.N. (jako zastępca tow. 
poseł Karbowiak), tow. wicewo: 
jewoda Kucner. przedstawiciel 
Rejonowego Biura Komisji Pla- 
nowania Gospodarczego tow 
Gross, przedstawicielka Ligi 
Kobiet —ob. Anielewicz Apolo 
nia, oraz przedstawiciel OKZZ. 
Zadaniem Komisji jóst rozpracu 
wanie przyznanych przez Radę 
Państwa kredytów w kwocie 
200 milionów zł z przeznacze- 
niem na akcję, zmierzającą do 
poprawy bytu klasy robotniczej 
na terenie województwa łódzkie 
RO. 

Cele, na które będzie wykorzy 
stana dotacja, to remonty do- 
mów, (na co pójdzie conajmniej 
połowa przyznanej sumy), prze- 
prowadzenie lokalnej kanaliza- 
cji. ulepszenie wodociatów, na- 
prawa i budowa studzien a tak- 


skład której weszli: ezedni że — ulepszenie nawierzchni u: 


Nast korespondenci piszą: | 


PZGS przy żniwach 


„Apel Ministerstwa Rolnictwa, 
ńnawołujący rolników oraz państwo 
we gospodarstwa rolne do podjęcia 
wysiłków w kierunku przyśpiesze* 
nia zbiorów zbóż, znalazł echo nie 
tylko wśród rolników, lecz również 
i pośród świata pracy miasta, Pra 
cownicy PZGS w Tomaszowie nie 
dali na siebie długo czekać, gdyż 
już w dniu następnym po ukazaniu 
się wzmiankowanej odezwy, be 
27 bm., wyjechali gremialnie w 
liczbie około 80 osób do majątków 
pańztwowych Niawirdów i Ua, 
aby wziąć udział w sprzęcie zbóż. 


Zdawało by się, że ci buchalte- 
rży i „gryzipiórki”* nie potrafie 
nie więcej, jak siedzieć godzinami 
przy biurkach i zliczać kolumny 
cyfr lub sporządzać miesięzene ra- 
porty. Kto by tak myślał, grubc 
by się pomylił, gdyby zobaczył, jak 
te rozebrane „ do rosołu" postacie, 
nachyla jące się nad snopami żyte 
i pszenicy, początkowo nieśmiało 
i niepewnie, a potem niczym uro- 
dzeni rolnicy, ramię w ramię z ro- 
botnikami majątku, wiążą, znoszą 
i ustawiają. złociste snopy pszeni- 
cy i srebrzyste wiązki żyta, W sa- 
raym tylko Niewiadowie połowe 
exipy potrafiła w ciągu niespełra 


3 godzin zebrać i ustawić w mendl 
przeszło 6 ha pszenicy i żyta. O ze 
pale i chęci ich do pracy najlepiej 
świadczy fakt, że gdy przyczła po 
ra podwieczorku, wobec zbliżające 
go się deszczu, nie przerwali swoj 
pracy, dopóki ostatni snop i ostat 
ni kłos nie znalazły się tam, gdzie 
im było przeznaczone, 

Pierwszy wyjazd pracowników 
„SAMOPOMOC CHŁOPSKI 
udał się całkowicie, Dalsze wyja- 
zdy planowane na najbliżrze kolej 
ne dni zapowiżdają się jeczeze le 
piej, 

Korespondent „Głosu” 
Fr. Nawrocki 


Uwaga: 
członkowie Zwigzku Walki Zbrojsej 


Zarząd Grodzki Związku Uccect 
ników Walki Zbrojnej powiadc- 
mia członków Związku i podopiec: 
nych, że jutro (niedziela) o godz 
10 rano w lokalu przy uł, Antonic 
zo 20 odbędzie się zebranie infor 
nacyjno. 

Członkowie i podopieczni prosze 
ni są o grersialne i punktualn: 
przybycie. 


Kronika sportowa 


Uwaga, członkowie KS Związko 
wies KAS LECHIA 


Tymczasowy Zarząd Klubu Spo: 
towego „Związkowiec“ i Robotni- 
czego Klubu Sportowego „Lechia“ 
zawiadamia wszystkich członków 
obydwu klúbów, że walne zgroma- 
dzenie odbędzie się w sobotę dnia 
13 sierpnia 1949 r. o godz, 17.30 w 
I-szym i o godz, 18-tej w drugim 
terminie w sali posiedzeń Powia- 
towej Rady Związków Zawodo- 
wych — ul. Armii Czerwonej, 

Porządek obrad az zgro- 
madzenia: 

1. Zagajenie, 

2, Wybór przewodniczącego, st 
kretarza oraz prezydium zgroma- 
dzenia, 


3. Wybór nowych władz polg 
czonych klubów, 

4, Wolne wnioski. . 

Zarząd klubu prosi o liczne i 


punktualne przybycie, 


KS ŻYRARDOWIANEA W Tom: 
szowie Mez: 

A—klasowa drużyna piłki nożnej 
„Żyrardowianka* z Żyrardowa ro- 
zegra jutro dnia 31 lipca towarzy- 
skie spotkanie ze „Związkowcem *, 
którego drużyna wystąpi z z”170d- 
nikami b, Lechii, Zawody odbęde 
się na bojsku Związkowca o, godz 
i18-tej, 

Spotkanie to będzie drugim z 
kolei, pierwsze w Żyrardowie za- 
kończyło „się porażką Związkowce 
w stosunku 2:1. (K) 


Czytajcie 


„Głos Tomaszowski” 


lie i budowa chodników. 


Ww spomniena dotacja będzie przy | rantowania 


dzielona | zgodnie z wnioskami 
Wojewódzkiej Rady Narodowe! 
dla Tomaszowa Mazowieckiego. 
Piotrkowa. Pabianic. Zgierza. 
Ozorkowa: Zduńskiej Woli. Ra- 
iłomska. Żychlina i Kutna, 

Zarówdo na szezehlu woje- 
dwódzkimsiak | w miastach obje 
tych omawianą akcją. powola- 
ne są Komisie dla przepracowy 
wania zagadnień a także dla 
hadzoru przy wykonywanvch 
robotach. 

Zagadnienie terminów rozpo” 
częcia robót zależne jest od uru 
chomienia kredytów. co mą na 
štapić niezwłocznie po zatwier- 
dzeniu projektów podziału dota 
cji. 

Przyznane kredyty przez Radę 
Państwa składają się z dotacji 
w kwocie zł. 100 milionów. po- 
chodzacych,„z Centralnego Fun- 
duszu Gospodarki 'Mieszkanio- 
wej 4 160 miłionów z Samorzą- 


dowego endasse -Wyrównaw f. 


czego. Dzięki uzyskaniu dla na 
szego województwa łącznie kwo 


ty 200 milionów. jeszcze w bie- 
żącym sezonie budowłanym 
przystąpi się w poszczególnych 


miastach do kapitalnych remon 
tów hudvnków mieszkalnych, 
zajmowanych przez ludność ro- 
bolniczą 


Akcja, zmierzająca do zagwa 
ludziom pracy do- 
brych warunków  mieszkanio- 
wych. przyczyni się do rozwią- 
zania pośrednio innego 'poważ- 
nego problemu, a mianowicie 
podniesienia stanu zdrowotne- 
go mieszkańców, Dobry, dach 
nad głową. dobra woda, kanali- 
zacja i — dobre samopoczucie 
lokatora - robotnika — oto war 
tość przyznanych przez Radę 
Państwa 200 milionów zł. na p 


prawę bytu człowieka pracy 
(Sak) 


Prezydium MÉN 


interweniuje w sprowie PDT 


Skandaliezna sytuacja, jaką wy- 
tworzyła się przy budowie Pow- 
szechnego Domu Towarowego w na 
szym mieście — znalazlą swe od- 
bicie na ostatnim posiedzeniu Pre- 
zydium Miejskiej Rady Narodowej, 
Po przedyskutęwaniu sprawy 
zawieszenia robót budowlanych, © 
których pisaliśmy przed _. kilkome 
dniami, prezydium postżnowiłc 
wystąpić w rzeczonej kwestii za 
pośrednictwem WRN do Rady Pzń 
stwa, Moż2 tego rodzaju interwen 
cja ruszy z miejsca zagadnienie re 
mentu budynku przy zbiegu ulic 
Antoniego i Armii Czerwonej, + 


tego rodzaju praktyka chyba jeet 
sprzeczna z zasadami: religii. Pró- 
ba ta jeśnak wypływa stąd, że 
Polska Ludowa coraz bardziej się 
umacnia i potz?żnieje'", 

To samo mówi wierzący katolik 
— ob. Henryk Wysocki i wyraża 
"opinię, iż: 

„Stanowisko Watykanu nie jest 
zgodne z poglądami ludzi religij- 
nych i wierzących, którzy w źad- 
nym razie nie mogą uznać ga słucz 
ną ekskomuniki na ludzi uczci- 
wych jedynie dlatego, że są człon- 
kami partii robotniczych czy ko- 
munistycznych*, 

Młodzieżowiec, ob. Mieczysław 
Kapiec — jest oburzony, iż naczel- 
ne władze kościoła katolickiego, 

zamiast wychowywać ludzi wierzą 

cych na prawych obywateli, stwa- 
rzają atmosferę niepokoju, nieuf- 
ności i wrogości, 

„Przecież kiedy ratrymy na to 
co "się wokół nas dzieje, to właśnie 
ludzie paityjni są w.o0-e.n'1 p.zy* 
kladem obywatela i Polaka, sę 
przodownikami pracy, budują i 
dźwigają z gruzów zrujnowaną i 
wymęczoną Polskę — i na nich 
chce się rzucić ekskomunikę... Py- 
tam się — za co... Za ich wysiłek, 
za umiłowanie ojczyzny, za pracę 
i walkę dla całego społeczeństwa, 
dla szerokich mas pracujących?“ 

Tunkcjonariure straży przemy- 
słowej w PFFT Nr 2 Marian Gra- 
tck, stwierdza: 

„Watykan — rsast zajmować 
się sprawami religii i kościoła: — 
zajmuje” się polityką i wykorzyztu 
je autorytet wiary i kościoła dle 
zastraszania robotników groźbę 
ekskomuniki, Jest to, zwyczajna 
próba osłabienia wysiłkow klasy 
robotniczej w budowaniu Polski 
Ludowej, Polski robotnika i chło- 
pa“, 

Tak jak i inni robotnicy, nasz 
rozmówca wyraża zdziwienie, dja- 
czago nie straszono ekskomuniką 
faszystów, gdy mordowali całe na- 
rody, gdy zamykali koźcioły, mor- 
dowali kapłanów, gdy był czar 
kiedy cały świat katote- 
ki czekał na reakcję ze strony gło- 
wy, kościoła, 

WE +. 

Wszędzie i wszyscy mówią tc 
samo, Krok papieża spotkał si 
klozie robotniczej z właściwą oGć. 
ną, Watykańska uchwała w mnice- 
maniu ludzi pracy została podyktc 
wana niczym innym, jak próbą ra- 
sowania ginącego świata kapita'j- 
stycznego. Tylko, że wyzyckiwanie 
religii do tak przyriemnych spray: 
budzi u wszystkich luczi ni 
i oburzenie, 


1,02) 


zlos ma młodzież: 
Obóz w.Ch'ebówku melduie: 


faćeo jesteśmy w Haomzuszow e 


Tu fomaszowskie harcerki, ża 
kwaterowene w oboze letnim w 
Chłebówku! 

Jak już mełdowałyśmy w- po- 
przednim "liście miesiąc tu spę- 
dzony jest dla nas nie tylko mie 
siącem wypoczynku, urozmajco- 
ZA codziennie sportem, śpie- 
jem i nószą miłą św ietlicą, ale 
wnież oltresem owocnej Har- 
ciej $lużby Polsce. 

Dziś meldujemy, że jako: ucz- 
ciwa praca spotyka się zawsze z 

nagrodą — | my zostałyśmy za 
nasze skromńe wysiłki nagrodzo |, 
ne. Przed kilku dniamj po powro 
cie z sę? zakomun kowano nam. 
że w rodę za dobrą pracę 
wyjedziemy. na wycieczkę do 
Szczecina í Świnoujścia. Jak ta 
wiadomość zostala przyjęta moż 
na sobie wyobraz ć. Jednym sto- 


a 
© 


wem — szkoda gadąć! Radość, 
uciecha į w ogóle. 
Plan Wwyceczki został nakreś- 


RY w sobotę, a w poniedziałek 

wyjschałyśmy do Szczecina. Oczy 
iście — obowiązkowo z pieśnią 
na ustach, 


12 


W Szczecinie bawiłyśmy cały 
dzień, zw.edzając to prapolskie 


miasto, jeden z naszych trzech 
największych portów, a następne 
go dnia, statkiem noszącym taką 
romanty czną nazwę, bó... ,„„Telime 
na“ popłynęłyśmy do Świnoujścia 

W Sw ingujściu po zaspokojeniu 
glodu jżko, że przy apetyce to 
nasza gromada jest zawsze, uda- 
łyśmy się nad morze. Była to na 
praw dę niezapomniana chwila, 
zwiaszcza, ż wiele z nas widziało 
po raz pierwszy morze, Nasze, 
polskie morze! 

Oczywista, po napojen u serc i 
gzu wiarkiem morza, nie obszz- 
ło się bez żądania zanurzenia się 
wr marskich falach. Bo jak to. 


Być nad morzem i ne «vykąpać 
się w morskiej wodzie. 
Uzyskawszy zezwolenie od na- 
szej druhny komendantkj znala- 
złyśmy się w wodzie. Niestety, 
diugo nie można było się kąpać, 
ddyż nasza romantyczna „Telime 
na', czekająca w porcie, chciała 
konigcznie powrócić do swego 
„Tadeusza“ bawiącego w Szczeci- 
nie. Popztrzywszy raz jeszcze na 


morze majestatyczne poplynęliś 
my do Szczecina. 

Tam jeszcze trochę wyczeczki j 
po przespaniu nocy w środę wró- 
cłyśmy do Chlsbówki. Oczywiś- 
cie, po tej wspanialej wycieczce 
postanowi tyśmy pracować é jerzcze 
lepej, dokładniej į wydajniej. 

To tyle. Pozdrawiamy cały To- 
maszów j do zobaczenia w niedzie 
lẹ na ulicach Tomaszowa. 

ý _Czwyei! 


Letnie szczepienia 


trzacihyy chiewaej 


Służba weterynaryjna w powie | 
cie rawskim rozpoczęła masowe | 
szczep enia ochronne trzody 
chlewnej szczepiónką profesora | 
Sztaube, Prowadzone szczepien e 
w okresie wiosennym nastręczało 
wiele trudnoścj, wynikających z 
niedocenian a tej akcji przez ho- 
dowców trzody chlewnej i z bra- 
ku znajomości kardynalnych prze 
pisów. 

Opłaty za szczepienia są tak ni- 
skie, iż nie mogą być powodem | 
<chylania się od'szczep:eń swej 
trzody. Wynosżą ońe zaledwie 100 
zł. od sztuki. | 


wer A a AE E a E R T T Ag 


CENNIK O 


Na rok 1950 w budżecie samo- 
rządowym zostało zaprojektowa- 
ne 2.000:000 zł, na zaopatrzenie 
przodowników gromadzk ch służ- 
(by weterynaryjnej w odpowied- 
nie narzędza dla wykonywania 


ich czynności w terenie. Powiato i 


wa Służba Weterynoc"ina nbosaie 
ne stawia żadnych trudności i 
przeszkód dla przodowników gro- 
madzkich w stosowaniu praktyki 
i dokonywaniu szczepień w razie 
nagłej potrzeby. 

Równolegle z akcją masowego 
„szczepienia trzody. chlewnej służ- 
ba weterynaryjna przeprowadza 
badanie koni na nosaciznę. 


GŁOSZEŃ 


w dzienniku „GŁOS TOMASZOWSKI" 


Za jednostkę obliczeniową d 
ieto 1 mm przez szerokość 1 łamu 
— 6 łamów po 45 mm. 


la ogłoszeń wymiarowych przy- 
(szpalty), W tekście i za tekstem 


Wielkość ogłoszeń Ze tekstem Nekrologi * Drobne 
od 1 do 100 mm 70 70 30 zł 
od 101,do 200 mm 110 110 
od 201 do 300 mm 160 160 
powyżej 300 mm 200 200 


Qv joian 


Nasi przodownicy 


JAN RUSEK 


należy do 
młodych tkaczy w Państwowych 
Zakładach Przemysłu Wełnianego 
Nr 27, Obecnie ma dopiero 25 lat. 
Kiedy wiosną. 1948 roku zakończył 


Obywatel Jan Rusek 


służbę wojskową i stanął znów 
przy swoim krośnie, stanął rów- 
nocześrie w szeregach współze- 
wodmczących. 

Przeglądamy jego kartotekę +— 
w maju 1948 roku — 155 proceńt 
bazy akordowej i trzecie miejsce” . 
we współzawodnictwie. 

— w lipcu tegoż roku 162 pro- 
cent normy i drugie miejsce, 

— w październiku znów 155 pro- 
cent normy i znów drugie miejsce. 

Pod konies ubiegłego roku rôz- 
poczęto orgamizowanie zespołów. 
Ob. Rusek stanął na czele jednego 
z pierwszych, I tak jak w ramach 
wspórzawcdn'stice indywidużnego 
był stale w czełówce tkaczy PZPW 
Nr 27, tal: i tereż we współżawod- 
nietwie zespołowym om i jego 
współtowarzysze pracy nie pozosta 
li w tylo, W piarwerum kwartale 
zespół ob, Ruska zajął pierwsze 

"421376, 

I jedno podbreś slió trzebe: 
cięski zespół — to zespół '„dwó+ 
jek'. A - jego przodownik — to 
tkacz, który jako jeden z pierw= 
szych przerzucił się na Po 
dwóch krosien. 

Takich ludzi rotrzebtje Polska 
Ludowa, Tacy ludzie są meszą chlu 
bq i duszą. I wszelickn intrygom, 
podżecawłom i próbom siamia za- 

mętu — przeciwstawia właśnie 
lutat tego typu. Łudzi ich wysi- 
Przćdotwuików, pracy 1 ich 
zgi. J A 
OUGENI TERENE AITA TIN 
Z ukosa y 
me A A 


Gzy to było słuszne? 


Za siuszną należy uznać jnicja= 
fywg Ikwidowznia nadmiernej 
roki lamy tzv, nacotów wyskoz0- 
wych. S'ucznym jest, że wtedy, 
kedy walczymy z a zoholizmem, 
wyrtawy skl ów państwowych i 
sró'dz elczych są oczyrzczane z 
mniejszych czy wistrych but e- 
lex „czystej”. Przzzież fak każdy 
amator w YTODÓ"  M12n1290 twych 
wie gdzie „ćwiartuchnę'* możra 
kupić, więc poco wazz:ć go napa 
kuszenie wystaw onytaj w wiry 
niet bute!czvynani. i 

Jaden z2 salagó" J zańztwówi 
ryrizwiaą' jadnżk przez 
czas w oknie ex onaty FIU. 
Na skutek uwazi (mni ejsza tu 
przez kogu zwróconej) wymienio 
na elteponaty znik ty. Zosta” a jady 
nie tabliczka z napom: „estal cz 
nz sprzedaż WyrodówWw monQ"010= 
wych“, Í l 

Po dwu drizch przyby! jednak 
do sklapu nadgoriiw ec. Urzzjnik 
akcyzy. I zaczął elo ciszać, dle- 
czego u wyctawyio ne mi bute- 
Ink z wójta. * jslę traztum 
je się wyroby PMS. A po tym zro 
dł ocyowie”ni protoxó, í 

Cbsenie kierownik tej państwo 
izej placówk jest w kłorotie. Bo 
*odri mu mówia. a on te% jest te- 
go zdania — zdejm j, a drudzy, — 
robią protokóły, 

Wize jak... 

Dlatego. też pizzzmyo tym i 
dlatego cheamy powiedz ać 'oby- 
watelor z akcyzy: obywatale nis 
»ądźcie tacy gorliwéy. Jaśli te kl 
ką flaszek mniej śię, sprzeda — to 
nie ma powodu do rozpaczy. Od- 
wrotnie! Winniście rarsm z nami 
być zadowoleni. 


Wędrówka 


'po wo ewództwie 


ZGIERZ 
W sierpniu br. „Film Polski" za 
m.erza w Zgierzu uruchomić dru 
gie kno. Nowe kino mieścić się 
będz:e w sali „Lutni* przy nl. Łę 
czyckiej. | 


zwy- 


ch 
Pó e1 


2 mija 
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Cud w Paragwaju 
czyli produkcja masowa 


Nie chodzi tu wcale 
Paragwaj po tamtej stronie Atlanty_ 
ku. Choć sprawa jest bliższa Ameryce 
niżby się mogło na pozór zdawać... Ale 
tym razem mamy na myśli wieś Parag. 
waj w gminie Tuczna, pow. Biała Pod_ 
laska, województwo lubelskie, Otóż to, 
województwo lubelskie, Domyślacie się 
już, że sprawa należy do kategorii cu_ 
dów. 

Więc istotnie, w Paragwaju nastąpił 
cud! Ale cud zupełnie innego rodzaju, 
tè w Lublinie. Nie było tu mowy o 
sadnym mruganiu ani o łzach, Cud pa. 
ragwajski był znacznie bardziej nama_ 
calny, Oto w jednej = miejscowych 
chałup wisiał sobie od lat obrazek świę 
ty. Stary, zakurzony, zaniedbany, I na_ 
gle, pewnego ranka, do chałupy zwoła_ 
no sąsiadów ze wsi i pokazano im rzecz 
zupółnie niesamowitą: obraz był czy. 


aj UCZ 


PAŃSTWOWY TEATR 
WOJSKA POLSKIEGO 
(Jaracza 27) 

Ostatnie dni widowiska śpiewno.ta- 
necznego „Kram z piosenkami’. 


` TEATR KAMERALNY 
DOMU $ŻOŁNIERZA 
„^ Łódź, ul, Daszyńskiego 34 
Ostatnie dwa dni komedia „Szklan. 
ka Wody* z Marią Gorczyńską.. 
Członkowie Zw, Zawodowych otrzy. 
mują 50 procent zniżki, 
Kasa czynna od 11 do 13 i od 15.ej. 
Tel 123.02. ' 


O:satnie występy Testfu Kameralnego 

Od poniedziałku, dnia 1 do końca 
sierpnia codziennie o godz. 19,15 w 
(Teatrze Kameralnym komedia Shawa 
„Bzczygli Zaułek”, 

Będą to ostątnie występy w Łodzi, 
po czym zespół Teatru . Kameralnego 
przenosi się do Warszawy. 


TEATR LETNI „OSA 
ul Piotrkowska 94 
Dziś, o godz, 19,30 „Jadzia Wdowa! 
Ostatnie dni! ; 


„LUTNIA* 
Piotrkowska 243 , 
Ostatne dni tylko do 81 lipca włącz 
nie „ROSE-MARIE“, romantyczna 0. 
peretka w 3 aktach (7 obrazach). 
Bilety do nabycia w kasie teatru 
od goda. 10 do 13 i od godz. 17.ej. 


OPERA ŚLĄSKA 
W PAŃSTWOWYM TEATRZE 
WOJSEKA POLSKIEGO - 

Dnie 1. sierpnia br. opera „HAlka”* 
St. Moniuszko, W partii tytułowej 
Jadwiga Lachetówna 

Dnia 2 sierpnia br. opera „Rigolet. 
to G. Verdi. 


-Ka ÑNA- 


ADRIA — „Dziewczęta z baletu“ 
godz. 16, 18, 20,380 
dozwolony dla młodzieży 
BAŁTYK — „Młoda Gwardia" 
seria II 
godz. 17, 19, 21 
dozwolony dla młodzieży 
BAJKA — „Wakacje“ 
godz. 18, 20 
niedozwokmy dla młodzieży 
GDYNIA — „Program Akutalności** 
nr 38 
' godz. 11, 12, 13, 16, 17, 18, 19, 20, 
21. i 
HEL — „Zielone lata'* 
godz, 15,30, 18,30, 20,30 
dozwolony dla młodzieży 
POLONIA — „Powrót do domu“ 
godz, 17, 19, 21 
dozwolony dla dzieci i młodzieży 
PRZEDWIOŚNIE — „Dzieci z jedne- 
go podwórka“ 
godz. 16, 18, 20 
dozwolony dla : młodzieży 
ROBOTNIK — „Antoni i Antonina* 
godz. 16,30, 18,80; 20,80 q 
dozwolony dla młodzieży 
ROMA — „Guwernantka“ 
godz. 18, 20,30 
niedozwolony dla młodzieży 
REKORD — „Śluby kawalerskie 
dla młodzieży godz. 16 
„Wiosna“ 
godz, 18, 20 
dozwolony dla młodzieży 
STYLOWY — „Szewce Mateusz“ 
dla młodzieży godz. 16, 18 i 20 
ŚWIT — „Aleksander Matrosow'* 
godz. 18, 20 
dozwolony dla młodzieży 
TATRY — „Pocałunek na stadionie“ 
godz. 16, 18, 20 
dozwolony dla młodzieży 
TĘCZA — „Tragiczny pościg“ 
godz. 17, 19, 21 
niedozwolony dla młodzieży 
WISŁA — „Powrót do domu* 
godz. 16,30, 18,30, 20,80 
dozwolony dla dzieci i młodzieży 
WŁÓKNIARZ — „Młcda Gwardia“ 
seria IT 


godz, 16.30, 13,30, 20,30 3 
dozwolony dla młodzieży 
WOLNOŚĆ — „Tragiczny pościg 


godz. 16, 18, 20 

niedozwolony dla młodzieży 
ZACHĘTA — ¿Carie kłamie“ 

godz. 16, 18, 20 

dozwolony od lat 16 
MUZA — „Wołga! Wołga*! 

godz. 18, 20 22 

dozwolony dla młydzieży 


o egzotyczny |Ściutki, lśniący — zupełnie jak nowy. 


Szkoda gadać — orzekły miejscowe 
dewotki — murowany cud. Żeby przez 
jedną noc zniknął kurz z obrazu — te. 
go mogła dokonać tylko nadprzyrodzo. 
na siła, I po całej wsi poszła gadka 
o cudzie, ] 


Nie było by w tym ostatecznie nit 
dziwnego, że Paragwaj zapragnął ra_ 
ćmić sławę diecezjalnego grodu i spra. 
wit sobie własny eud, Ale okazało się, 
że cud systemu paragwajskiego ma 
zwolenników znacznie więcej, niż / cud 
systemu lubelskiego. Na terenie gminy 
Tuczna zanotowano w jednym tygo- 
dniu 11 (słownie jedenaście) cudów 
systemu  paragwajskiego. Wszystkie 
święte obrazki za sprawą nadprzyro_ 
dzonych mocy odzyskały połysk i bły_ 
szczę, że aż ha! 

System paragwajski był tak znako_ 
mity, że nadawał się do produkcji ma. 
sowej. W samym tylko województwie 
lubelskim naliczono ogółem 54 cuda. 
Ogromna większość z nich — systemu 
paragwajskiego. I oto amerykańskie 
metody produkcji masowej, zastosowa. 
ne do cudów, przy zestandaryzowaniu 
typu, dały już obfite wyniki, 


Sęk w tym, że — jak zwykle przy 
masowej produkcji. — zaczyna stop- 
niowo spadać popyt. Tak się też stało 
z cudami w wojew, lubelskim. Ludzie 
przestali się tym po prostu intereso. 
wać Mimo, że „Głos Ameryki'* » ta_ 
kim zapałem robi lubelskim cudom re. 
klamę, 


Aż dziw, jak ten heretycki, prote- 
stancki kraj — Stany Zjednoczone — 
rozkochał się w Świętych obrazkaen. 
Czyżby począł się nawracać na kato, 
licyzm? To byłby prawdziwy cud. Sy- 
stemu Washington — Paragwaj — Ci. 
ta del Vaticano. Sęk. 


Rzeczy ciekawe 
Walka ze szkołnikami 


Ostatnio wzbogacił się znacznie ar. 
senał środków chemicznych służących 
do zwalczania szkodników roślin upraw 
nych. Poczyniono też znakomite udos_ 
konalenia w konstrukcji aparatów shi. 
żących do rozpylania tych środków. 


Pomyślano mianowicie o stworzeni 
b. subtelnej zawiesiny środków owado_ 
bójezych, przypominającej mgłę, która 
szybko i równomiernie pokrywa rośli_ 
nę mikroskopijnę warstewką substancji 
trującej. Kilku inżynierów radzieckich 
skonstruowało maszynę do rozpylania 
tej mgły. Przy pomocy tej maszyny 
zboże zasiane na powierzchni hektara, 
można pokryć 120 litrami tego płynu. 


12.04 Wiadomości południowe 
przegląd prasy stołecznej, 12.20 Audy. 
cja dla wsi. 12.50. „Melodie ludowe‘. 
13.20 Skrzynka PCK. 13.30 (Ł) Chwi. 


OTBZ 


la muzyki. 13,35 Muzyka obiadowa. 
M.00 Felieton, 14.15 Muzyka słowiań_ 
ska, 14.50 (Ł) Komunikaty. 1455 (Ł) 
„Walka ze szkodnikami śpichrzowymi!* 
15.05 (4) Cztery pieśni polskie. 15.15 
(Ł) Aktualności łódzkie. 15.25 Infor. 
macje. 15.30 „Doktór Oj.boli*'*, 16.00 
Audycja sportowa dla młodzieży. 16.15 
Muzyka z płyt. 16,20 (Ł) Koncert soli. 
stów. 16.50 (Ły Felieton W, Drużinina 
pt. „Literatura domu wariatów”, 17,00 
I-szy dziennik popołudniowy. 17.15 (Ł) 
„Przy sobocie po robocie''. Transmisja 
z PZPB w Pabianicach. 18.15 „Wieczór 
Mickiewiczowski'*. 18.40 Utwory wio 
lonczełowe. 19,00 IE dziennik popołud_ 
niowy, 19.15 Koncert popularny. 20.00 
„Eugeniusz Onegin'*, 20.20 Koncert roz 
rywkówy. Transmisja z Pragi, 21.00 
Dziennik wieczorny. 21.40 „Teatr Ete. 
reki, 22.00 Muzyką taneczna. 22.45 
(Ł) „Pieśń do Stalingradu** Pablo Ne. 
rudy. 22.58 (Ł) Omówienie programu 
lokalnego na jutro. 23,00 Ostatnie wia. 
domości. 23.10 Muzyka taneczna. 23.90 
Program na jutro. 2400 Zakończenie 
audycji i Hymn. 


ESPORT SPORTS SPORI-2. 


Godnie uczcili rocznicę P.K. W.N. 


Zakończenie raidu kolarzy Z. M.P-owców 


województwa warszawskiego 


W ozwartek wrócili do Warszawy 
kolarze —- ZMP.owcy y 8-dniowego 
raidu po powiatach  płn..zach. woj. 
warszawskiego.  Przybyłych witali 
przed gmachem ZSCh na placu Sta. 
rynkiewicze dyr. WUKF — mjr. Ger- 
łowski oraz przew. Woj. Rady Sportu 
Wiejskiego — Sokół, który w swym 
przemówieniu podkreślił, że zawod_ 
nicy zrealizowali czynnie sojusz ro. 
botniczo.chłopski, pomagając w żni. 


wach, 
Kolarze przebyli 231 km. jadąc 
przez Kampinos, Łupki, Ojrzyn i 


Miechówek. W czasie swego pobytu 
skosiłi 1 ustawili 2,100 snopów, oczy- 
ścili z chwastów 1 ha buraków, doko 
nali 120 zabiegów i opatrunków sani. 
tarnych oraz w ośmiu miejscowo- 
ściach zorganizowali wieczorki świet. 
licowe z montażem literackim, obrazu 


jącym 5.letni dorobek Polski Ludowej. 

Za pracę społeczną i sportową wy- 
różnionych zostało 10-ciu zawodników: 
Wierzbowicz, Orłowski i Jaworski gz 
„Gwardii“, Bocian, Wójcik i Pęszyń. 
ski ze „Stali“ (Ursns) oraz Witanow- 
ski, Buchcar, Gabarkiewicz i Kar- 
czewski z ZMP. Jako nagrody otrzy. 
mali oni dętki i opony ufundowane 
przez ZSCh. Ponadto wszyscy zawod 
nicy dostali od Woj Rady Sportu 
Wiejskiego pamiątkowe proporczyki, 

Na zakcńczenie orkiestra kolejowa 
odegrała Hymn Chłopski i Międzyna- 
rodówkę, 

e + 

W akcji propagandowej nie pozo- 
stali w tyle kolarze ZMP wojewódz. 
twa łódzkiego. 

Podobnie jak w Warszawie, łodzia. 
nie objechali w naszym województwie 


Echa XX Międzynarodowego 


Do Moskwy wróciła delegacja XX 
Międzynarodowego Kongresu Szachi. 
stów, w skład której wchodzili Botwi 
nik, Ragozin i Postnikow, 

W wywiadzie ndziejlonym przedsta- 
wiciejom prasy oświadczyli oni: głów- 
nym tematem obrad było ustalenie 
miejsca i daty Bzachowych Mistrzostw 
Świata. Przy głosowaniu delegaci od. 
dali równą ilość głosów za Węgrami 
i Argentyną, które reflektowały na 
zorganizowanie mistrzostw. Sprawę 
rozstrzygnął dopiero głos prezesa 
Światowej Federacji, który wypowie. 
dział się ze rozegraniem tegorocznego 
turnieju w Budapeszcie. 

Poza tym Kongres przyjął wniosek 
delgata ZSRR o rozegraniu w Mos. 
kwie Szachowych Mistrzostw Swiata 
kobiet udzialem 16 szachistek. 


Wyścig kolarski. listonoszy 


Związek Zaw, Prac. Poozt i Telegr. 
we Włocławku zorganizował propagan 
dowy wyścig kotarski dla listonoszy. 

Bieg odbył się ną dystansie 15 km. 
przy czym wzięło. w nim. udeiał 26 

| kolarzy, wyścig ukończyło 14. Zwycię- 
żył Grabski U. P. Baruchowo w czą_ 


sie 81:17 przed Dzwonkowskim (U. P. 
Włoóeławek) 32:37, 


Tenis w Inowrocławiu 


Na kortach parku zdrojowego w Ino 
wrocławiu odbył się mecz tenisowy 
pomiędzy zespołimi Z8 „Ogniwo“ 
(Gniezno) i miejscowej „Cujavii”, 
Zwyciężyła drużyna Gniezna 6:3. 


Uśmiechnij się 


W GÓRY, W GÓRY MIŁY BRACIE! 


— Przez ten aparat słyszę głos na 
szej gosposi z pensjonatu. 

— (Człowieku, to przecież jest lu- 
neta! 


Kongresu Szachistów 


W dalszym ciągu obrad jednogłośnie 
przyjęto wniosek Botwinika, aby mi. 
ptrzostwa światowe rozgrywane były 
to trzy lata. Przed zakończeniem 0- 
brad dotychczasowy prezes Federacji 
złożył ręzygnację, która została przy- 
jęta. Nowym prezesem obręno Szweda 
Regarda, 


wiele wsi, gdzie obok propagandy 


sportu — czynnie pomagali przy Te- 


moncie maszyn rolniczych oraz trak. 
borów. 

Poza niesieniem pomocy w pracach, 
ZMP.owcy z Łodzi eorganizowań na 
wsiach liczne występy zespołu Świet- 
lieowego. p 


W dniu działatszym 


„= |. 
rozpoczęcie ieskoatletycznych 
Mistrzostw Polski 
W dniu dzisiejszym od godz. 9 ra. 
no bojsko ŁKS „Włókniarz* Zapełn 
się liczną rzeszą zawodniczek z całe, 
go kraju, które ubiegać się będę w 
dwudniowych zmaganiach o prymat w 

lekkiej atletyce. 

Nie wątpimy, iż pa stadion, tak w 
dniu dzisiejszym, jak.i juą zejszym, 
przybędzie duża jlość publiczności a 
to ze względu na doborową i zarazem 
liczną obsadę tegorceznych Mistrzostw 
Polski pań w lekkiej atletyce. 


Polski Związek Hokeja na trawie 


ustalił skład repr. Polski na mistrzostwa Europy 


Polski Związek Hokeja na trawie 
ustalił, na podstawie odbytego dwnty- 
goduiowego obozu kondycyjnego w 
terkowie, zespół reprezentacyjny W 
sile 21 zawodników, z których 16-tu 
wyjedzie w dniu 80 bm, do Pragi na 
międzynarodowy turniej. W. turniejn 
tym weźmie udział 12 zespołów państw 
europejskich, Do reprezentacji wyżną 
czeni zostali następujący zawodnicy: 
bramkarze — Czajka II i Kasprzak 
(„Związkowiec — Poznań) oraz Woj 
dylak (Lechia — Pozńań). 

Obrońcy: Śmigielski („Lechia 
Poznań), Melkowiak I i Zieliński 
(„Stella“), Tylczyński i Hajduszak 
(„Ohrobry* — Gniezno) oraz Fiedro. 
wiez („Związkowiec — Poznań), 

Pomocnicy; Bzowy („Związkowiec” 
— Poznań), Maciaszczyk („Chrobry 
— Gniezno), Drzewiecki („Stella — 


A i 


Węgier Mezerr o- meczu. kajakowym 
Węgry — Polska 


Po międzypaństwowych zawodach 
kajakowych Węgry — Polska wice- 
prezes PZK — Jeliński pertraktował 
z kierownikiem ekipy węgierskiej 
Mezerrem na temat dalszych kon- 
taktów międzynarodowych. Posta- 
nowiono rozegrać rewanżowe zawo- 
dy kajakowe 17 i 18 września br. w 
Budapeszcie. Ponadto postanowiono 
rozszerzyć kontakty międzynarodo- 
we przez wciągnięcie do pracy tej 
Czechosłowacji, Rumunii 1 Bułgar, 
przy czym  Mezerr oświadczył, że 
Związek Węgierski dla popularyza- 
cji kajakarstwa w Bułgarii gotów 
jest zaofiarować pewną źlość sprzę- 
tu, oraz, w razie potrzeby, wysłać 
własnych instruktorów. ———  — 

Sektetarz Związku Węgierskiego 
— Mezerr, zapytany o poziom kaja- 
karstwa polskiego, oswiadczył, że 
Węgrzy nie spodziewali się tak sil- 
nego przeciwnika. Przed spotkaniem 
goście liczyli się z wysokim zwycte- 
stwem swojej drużyny, lecz już 
pierwsze biegi wskazały na to, że — 
walka będzie bardzo zacięta i wy- 
równana. Z polskich zawodników 
podobał mu się najbardziej Jeżew- 
ski — zwycięzca olimpijczyka Ura- 
nyi'ego. Sukces Polski był dla We- 
grów wielką niespodzianką. Według 
słów Męzerra reszta zawodników 


Najlepsi kolarze Po'ski 
w Szczecinie 
Na kolarski pbóz szkoleniowo kon- 
dycyjny przyjechała do Szczecina gru 
pa kolarzy, w skład której wchodzą: 
Napierała, S'emiński, Wójcik, Wrze- 
s'ński, Czyż, Leśkiewicz, Nowóczek i 
Wyględa. - 
Spodziewañy jest również przyjozd 
dalszych reprezentantów. Zawodnicy 
rozp;częli już w czwartek bm. pierw 
sże treningi na szosie i torze kolar- 
skim. W tej chwili na obozie kolar- 
skim w Szczec'nie znajduje się 25 za 
wodników. W dniu 7 sierpnia odbędą 
się w Szczecinie mistrzostwą Polski 
na torze. d 


polskich walczyła bardzo ambitnie 
i ofiarnie, wykazując jednak braki 
stylowe. Różnica, między zawodni- 
kami węgierskimi i polskimi, leżała 
przęde wszystkim w sposobie wiosło 
wania. Polacy, wiosłując z niskiego 
poziomu, przeciągają zbyt daleko za 
siebie wiosła, przez co tracą duża 
na sile. Jedynie Jeżewski ma styl 
zbliżony do wioślarzy węgierskich, 
Słaby jest natomiast poziom kobiet. 


Międzynarotowy mecz tenisowy 
4 A ? BASTER 
w Bydgoszczy 
Na kortach ZS „Gwardia* w Byd. 
goszczy w dniach 5—7 sierpnia odbę- 
dzie się ITE tenisowy mecz m'ędzy- 
narodowy Polska — Rumunia, Zawod 
nicy polscy z Jędrzejewską i Skonec. 
kim na czele spodziewani są w Byd- 


goszczy w dniu 30 bm, Reprezentacja |. 


rumuńska przybędzie da Bydgoszczy 
samolotem. 


W lekk'ei atletyce 


Kraje Skandynawskie — 
— USA 104,5 : 78,5 pkt. 


W stolicy Norwegii rozpoczął się 
mecz lekkoatletyczny między zawoddi 
kami krajów skandynawskich (Szwec- 
ja, Finlandia, Norwegia i Dania), Po 
pierwszym dniu zawcdów prowadzą 
Skandynawowie 1045 — 785 pkt. 
Z ciekawszych wyników, uzyskanych 
na zawodach wymienić należy zwy- 
cięstwo Stranda (Szwecja) mna 1500 
m. — 3:49,0 oraz wynik Stanfielda 
(USA) na 100 mtr. 10,3 sek. 


„Orięta” zwyciężają 


W drugim meczu rozegranym na te. 
renie Czechosłowacji zwyciężyły kra. 
kowskie „Orlęta“ w wysokim stosun. 
kit „Sokół—Dynamo'" w Palnski 9:2 
(3:2). 

Bamki dla drużyny krakowskiej zdo 
byli: Różankowski 4, Radoń 3, Kolasa 


|i ZŁasiewicz po 1. 


Gniezno) i Kapella („Kolejarz — 
Gniezno). mal 24 

Napastnicy: trzej bracia Flinikowie 
i Czajka I (wszyscy „Stella* — Gnie 
zn0),- Zielazek i Paczkowski  („LE- 
chia" — Poznań), Wadzyński („Chros 
bry“. — Gniezno), oraz "Adamski 
(„Związkowiec — Poznań). Kierow 
nictwo ekspedycji obejmie prezes PZ 
HT — Piękniewski, kierownictwo te. 
chniezne kapitan sportowy S.. Pacz- 
kowski, jako sędzia wyjedzie S. Zie- 
liński, 

Przed wyjazdem do Czechosłowacji 
rozegrane zostanie w Gnieźnie spot. 


„kanie eliminacyjne między dwoma t64 


amami PZHAT. 


Vil Raid Tatrz: ński 


W. dniach 13—15 sierpnia odbędzia 
się w Zakopanem VII Raid Tatrzań. 
ski. Jmpreza ta będzie miała charak, 
ter międzynarodowy, gdyż obok najs 
lepszych zawodników polskich, starto+ 
wać będą czołowi motocykliści Czey 
chosłowacji i Węgier. 


Kolegium sędziów Ł O.Z.P.N. 
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Obsada zawodów 

W dniu 31. 7. br. 

Boisko Żychlin godz, 18:  Emjeden 
— Ognisko, Szumlak, 

Boisko Zryw P.L. godz. 11: Zwią, 
zkowiec — Zw. Piotrków, Naporski, 

Boisko Pabianice, godz. 11: Włókm 
niarz — Ogniwo, Stępień, 

Boisko Żd, Wola, godz. 16: 
niarz — Admira, Trawkowski, 

Przypomina się kolegom o obowiąz 
ku imkasowania taks sędziowskich g 
mawódów towarzyskich, 

Prosimy powtórnie © przybycie 
na posiedzenie zarządu kol, kol, Ha 
nysza i Zawadzkiego. 


Wiik, 
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Daleko od Moskwy 


— Maszyny sprowadzicie z tajgi nie później niż do 
jutra w południe, — powiedział Batmanow. — Zamie- 
rzam każdego szofera i każdego traktorzystę od nowa 
przyjmować do pracy, Oczywiście tylko takich, którzy 
będą mieli auta w porządku. Kogo zaś nie przyjmę, 
niechaj idzie do Libermana na magazyniera. 

Szoferzy jeden przez drugiego“ wołali: 

— Wskaźcie nam tylko drogę. a potem nie potraficie 


[nas dogonić — krzyczał jakiś dryblas sięgający prawie 


głową sufitu. 

— No dobrze, dogadaliśmy. się! — stwierdził Batma- 
now patrząc z ledwie dostrzegalnym uśmiechem na Fi- 
limonowa. ` 

* + * 

W domu Kotlarewskiego Batmanow zastał niemal 
wszystkich członków swojej brygady. Liberman uwijał 
się przy stołach z obiadem, inni grzali się przy kominku 
siuchając opowiadania Tani Wasylczenko o wyspie — 
zdążyła już pojechać na nartach i wrócić. ( 

— „Tajsin" znaczy siedlisko bogów — mówiła dzie- 
wczyna podnosząc brwi. Rzeczywiście prawdziwe sie- 
dlisko bogów! Dzikie pustynne miejsce aż strasznie się 
robi. Rozejrzałam się i szybko uciekłam. i 

Czy można puszczać się samej na taką ekspedycję? 
— wyrzucał Aleksy. Mówią, że Pankow sam poszedł 
i nie powrócił. Należy ci się porządna porcja batów za 
samowolę, 


Na wzmiankę o Pankowie dziewczyna spochmurnia- 
ła. Beridze, wypytywał ją szczegółowo cży mocny jest 
lód na cieśninie. , 

— Jednakże, gdzie się dotąd podziewa Karpow? — 
spytał Aleksy. — Jego nieobecność bardzo mnie nie- 
pokoi. d 
, — Karpow nie zginie — odezwał się Beridze, — Pa- 
rniętasz co powiedział wtedy w czasie zawieji śnieżnej: 
„Adun — jest naszym mieszkaniem”... 

Batmanow, milcząc, zaczął się rozbierać. Kożuszek, 
który zesztywniał na mrozie upadł na podłogę, przypo- 
minając siedzącego człowieka. Wasyli Maksymowicz po- 
dniósł pożuszek i powiesił na gwożdziu. 

— Gdzie tylko przyjdę — mówił rozcierając twarz 
— wszędzie próżniacy melą językami i nie nie robią. 
Nie spiesz się Liberman z nakarmienem ich, niechaj 
przed tym zarobią na obiad. Karpow uciekł, Wasylczen- 
ko urządza wypady sportowe na nartach, pozostałych 
nie sposób oderwać dd pieca. 

— Należy rozejrzeć, Wasyli Maksymowiczu! Beti- 
dze, —  Obszedłem z Aleksym i Kuźmą Kuźmyczem 
cały brzeg i nakreśliliśmy już pewien plan. 

— Ludzie spodziewają się od nas umiejętnego i twar- 
dego kierownictwa. Rozglądać można się dzień i dzie- 
sięć dni. Ale nie dysponujemy dziesięciu dniami, tylko 
jednym. Już najwyższy czas abyście się skupili i stwo- 
rzyli sobie obraz punktu ze wszystkich stron. Od razu 
umówmy się: nie chodzić całym stadem i nawzajem nie 
przeszkadzać sobie. Nie pozwalam na nieskordynowa- 
ną pracę. Rogów zebrał dziś wszystkich ludzi na punk- 
cie, zaczął oczyszczać śnieg, zajmować się inwentary- 
zacja. Oczywiście jest to pożyteczne, ale nie najważ- 


niejsze! Naczelników jest wielu i jeśli wszyscy będzie- 
my chwytać za jedną kierownicę — szybko znajdziemy 
się w rowie. . , 

— Jestem za tym „ażeby nie dopuścić do anarchji 
i bałaganu, ażeby nie było bezsensownych rozporzą 
dzeń. Potrzebny jest ogólny jasny i uzgodniony plan. 

— Należy ustalić kto za co odpowiada — podpowie- 
dział Beridze. 

— Słusznie od tego właśnie zaczniemy, Jerzy Da- 
wydowiczu, a narazie zwalniam was od ogólnego kie- 
rownictwa. Razem z Kowszowym, Topolowym i Kotla- 
rewskim zajmijcie się wyłącznie inżynierskimi sprawa- 
mi. Rogow zaś powinien zorientować się dokładnie 
w sprawach gospodarczych punktu i łącznie z Liberma= 
nem zorganizować warunki życia dla ludzi... 

-— Daliście rozporządzenie, aby Merzlakowa wysłać 
do Nowińska — przerwał Rogow. — Ja zaś nie mogę go 
puścić, zanim nie podpisze aktu. i 

— Dobrze, ale niech mi nie pokazuje się na oczy. 
Wy zaś, Filimonow, powinniście wziąć w swoje ręce 
transport i całą mechanizację. Tania Wasylczeńko już 
wie wszystko co ma robić, dogadaliśmy się. 

— Ja zaś i Karpow przeprowadzimy drogę na wys- 
pę i na lądzić, A teraz musimy się zorientować jakimi 
dysponujemy siłami. 

Wszyscy zapomieli o obiedzie, i grupowali się tylko 
kolo Batmanowa. Beridze trzymał arkusz z notatkami 
1 wymieniał ile jest ludzi na punkcie i jacy są ta lu- 
dzie. Na miejscu rozdzielono wszystkich do pracy. - 


— Na obiad! — krzyknął nagle szelmowsko Batma- 
now i szybko siadł pierwszy do stoi 
D-04741 
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